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Walczącei Palestyny 
I Role JJI Lódź. sobota 14 lutego 1948 r. Nr 20 (142> 

. Zydii polscy 
manii est u ją 

W dniu jutrzej:n:ym rozpoc,zyna się mie. 
1tJqc poświęcony Gkcji pomocy SpoJec.zeństwa 
żydowskiego w Polsce dla walc.zącego jiszu­

w.u w Erec, który zm<iga się obecnie z horda­

ml najmitów reakcji Grabskiej, wspomagany­

mi P.llZez agentów brytyjskiego imperiaNzmu. 
Akcję tę zainaugurują masowe zgromadzenia 
ludowe w calym kraju. 

Żydostwo ,pol.skie niejednokrotnie dawało 
/ui: wyraz swej solJdamości z ji.swwem, nie­

roz wyrooiło swą gotowość do ud~ielenia po· 

mocy swym braci-Om w Erec. Obe.cil>ie nade­

szła chwila, gdy sł-0wa te w.1im1y przeobrazić 

się w czyn! Żydostwo polskie mu·si wyka.zać, 
ii nie ogranicza się jedynie do deklaracji, że 

gotowe jest do jak największych ofiar na 

rzecz tych, którzy w chwili obecnej stanowią 
przednią strat narodu. 

Jakież zadania stoją pr-zed nami w cJ1wiJ.i 

obecnej? Musimy wznieść potężny głos pro­

testu Przeciw oza.mym silom, planującym zni. 

szczenie jiszuwu i jego dzieła, budowanego 

ciężkim tru~ w· c.iqgu dziesiątek lat, zmie­

rzającym do '.~ek.re,Slpnia uchwały ONZ o 
ł.: ~ ~ -

prawach naszego ·narćdu do samodzielności 

politycznej. Nasz p1-0lest musimy· złączyć z a· 

peiem do wszystkich nar-0dów demokratycz­

nych, w pierwszym rzędzie do wypróbowa­

nych p11zyjadól naszej sprawy, którzy okazali 

nam swe poparcie w czasie sesji ONZ, by w 
obecnej, tragicznej sytuacji oka11.ali nam dal· 

szq pomoc, by nie dopuścili d-0 dalszych in­

tryg imperializmu na, Bliskim Wschodzie, w 
szczególności w Palestynie, by stanęli na stra 

iy realizacji uchwal Generalnego Zgromadze­
nia ONZ. 

Drugim zadaniem naszym jest konkretna 
pomoc. M.usitrny zgwmadzić P-Otężny fundusz, 
który pozwoli zwiększyć siłę obronną Haga· 
ny. Czyż pozostaniemy obojętni wobec faktu, 
iż realtcja arabska gromadzi coraz więk.sze si· 
ły dla walki z Żydami, otrzymujqc zwłaszcza 
pomoc w m;brojeniu od Anglików? Czyż w 
obliczu takiej sytuacji możemy czekać aż do 
momentu, gdy bojownicy H(J.gany staną bl~ 
amunicji naprzeoiw doskonale uzbrojonego 
przeciwnika? Zdajemy sobie sprnwę, że rów· 
nież od naszych wysiłków zależne jest ostate­
czne zwycięstwo. Dlatego akcja zbiórkowa nie 
może nosić charakteru fiJa.ntI-Opijnego, a mu­
si zamienić się w bojową mobilizację wszyst. 
kich resursów naszego · społeczeństwa. Mamy 
liczne dowody na ta, że społeczeństwo nasze, 
w szczególności młodzież, w ten właśnie spo· 
sób zrozumialo zadanie obecnej chwili. Mu­
simy być zdolni do wyrzeczenia się wielu 
wygód czy przyjemności, a niekiedy zaspoko­
jenia koniecznych potrzeb, by pomóc walczą­
cym bojownikom Hagany. 

Toczy się w chwili obecnej decydująca 
walka, która rozstrzygnąć może o obliczu i 
przyszłości naszego namdu na dlugJe lata. Si­
ły nasze po ostatniej katastrofie są mocno 
osłabione, a jednak nie danym jest nam dziś 
osiąść w spokoju i leczyć d-0tkUwe rany za· 
dane przez hWeryzm w czasie ostatniej woj­
ny. Twarda rzeczywistość nasza zmusza nas 
do kontynuowania walki przeciw wrogom na· 
szego nwodu. Historia walk w gettach wy­
kazała, że zdolni jesteśmy w obliczu niebez· 
pieczeństwa do zespolenia wszystkich sił na· 
rodu do osiągnięcia pełnej jedności narodo­
wej. Wierzymy, że i w obecnej bez wqtpie. 
nia przełomowej chwili dla naszeao narodu, 
c;ale żydostwo, w szczególności zaś polskie 
Zjednoczy wszystkie swe wysiłki dla wspól­
nego celu: walki o przyszłość narodu, o jego 
odrodzenie narodowe i spolecz.ne, o jego sa· 
modzielność po/ilyczn.a we własnej ojczyźnie. 

M.W. 

Sytuacja w P.alestynie jes"t póważna 
· - oświadcza Trygve Lie 

LAKE SUCCESS. Trygve Lie, sekretarz 
generalny Organizacji Narodów Zjednoczo­
nych ONZ oznajmił, że specj-alna komisja dla 
spraw Palestyny wyruszy wkrótce do tego 
kraju. 

„Sytuację w Palestynie - oświadczył Try­
gve Lie - uwatam za bar<izo poważną. Je­
stem stale w ścisłym kontakcie z Komisją 
Palestyńską. Jeżeli zaistniałaby koniecz­
ność gotów jestem osobiście wyjechać do Pa­
lestyny". 

Czy ·Jerozolima zostanie· Ogłoszona 
otwar!ym miastem? 

NOWY JORK. Gene1·alny Sekretarz 
ONZ Trygve Lie ośwliadczył, że ·wydał 
zlecenie grupie przedstawicieli ONZ 
szybkiego wyjazdu do Palestyny. Przed 
stawiciele ci przeprowadzą rokowania z 
władzami brytyjskimi w sprawie termi­
nu przyb~;cia i działalności Komisji Pa­
lestyńskiej ONZ. 

LONDYN (obsł. wł.). Rząd bry.tyjski ,,pr!!.Y­
pomniał państwom arabskim sąsiadującym IZ 

Palestyną, że aż do wygaśnięcia mandatu, t.j. 
do maja jest on odpowiedz.ialny za porządek 
i spokój w Palesty:'lie. 

J~ROZOLIM~ (ZIONI~ tel.) K~- jnia sprawy dla Hebronu, Betleem i Na­
mumkat ~absk1~go ~ysok1ego Ko.mi~ zaretu, ~t?re to mieiscowości, będąc tak 
tetu. donosi o ?~ezw1e Orto.do~sy1neJ samo rrue1scami uświęconymi, są rów­
Gmmy ŻydowskieJ w Jerozolim1ę, wzy nocześnie mocnymi gniazdami band 
wającei do~ <.aprzestania walk w Świę arabskich. 

Władze brytyjskie podały do w:iadomości, 
że w okręgu Samaria znajduje się 1.400 ·party­
zantów arabsk.ich. 

tym Mieście. Odezwa ta żąda również. 
ogłoszenia Jerozolimy miastem otwar­
tym. 

Odpowiadając na apel żydowski, 
Wysoki Komitet Arabski komunikuje, 
ze odmawia przyjęcia propozycji ży­
dowskich 7.aprzestania walk, do chwili 
wycofania się oddziałów Hagany z Je­
rozolimy i złożenia przez nie broni. 

Hagana ogłosiła dziś w nocy , iż Wy 
soki Komitet Arabski, pozostający pod 
silnym wpływem byłego muftiego Je­
rozolimy, sabotuje od pierwszej chwili 
wszelkie wysiłki w kierunku ogłosze­
nia Jerozolimy miastem otwartym. 

Arabowie obawiają się takiej pro­
klamacji, gdyż może ona posłużyć jako 
precedens do takiego samego załatwie-

Smierć tow. 
Gerszona Dua 
W dniu wczorajszym zginął w 

katastrofie samochodowej, w dro­
dze z Bielska do Katowic, znany 
działacz robotniczy, członek PPR, 
tow. Gerszon Dua. 

Tow. Dua, który ostatnio brał 
czynny udział w żydowsJOm życiu 
społecznym w Polsce uczestniczył 
w walkach ruchu robotniczego 
szeregu narodów. M. inn. brał on 
udział w walce narodu hiszpań­
skiego i był twórcą i organizato­
·em kampanii im N. Botwina 
Tow. Dua wykazywał również 
wielkie zdolności publicystyczne 
o~az organizatorskie. M. in. napisał 
powieść o ".iydowskich bojowni 
1~„ch. 

P;,zedwczesna tragiczna śmierć 
tow. Dua jest wielką stratą dla 
społeczeństwa żyuowskiego w Pol 
.;~e . 

Cześć Jego pamięci! 

Syria kwestionuje 
let?alność Kom'sii Palestyńskiej OllZ 
·NOWY JORK. Na dzisiejszym posiedze-

niu Rady Bezpieczeństwa przedstawiciel 
Syrii zakwestionował legalność Komisji Pa 
lesiyńskiej ONZ i usiłował dowieść, że po­
w:ołanie jej do . życia ])yło niezgodne z pra­
wem. 

• * TEL-AWIW (obsł. wł.) Władze brytyj-
skie po raz pierwszy pod.io;ly akcję, celem 
przerwania .przemytu broni, prze.maczonei 
dla Arabów. · 

Wyłącienie tych miejscowości poza JER;OZOLIMA .. w. J~rozoli~ie doszło 
działania· wojenne może przyczynić się os~a;tmo do p~awdz1weJ bit~ między żyda 

. . , rm i Arabami, w toku ktoreJ padło 6 Ara· 
do osłab1ema tempa rozruchow w Pa-1 bów i 1 żyd zaś 19 Arabów i 6 żydów od· 
lestynie„ co absolutni€ nie leży w planie niosło rany.' Ranni zostali również 2 żoł· 
zamierzeń .AJ;:abów. nierze brytyjscy, 

Be V i 11 -ź ii d o·w o I ó n j 
ze swej polityki.„ 

L0NDYN PAP. Minister B€vin .oświad 
czył w Izbie Gmin, że Wielka Brytania 
utrzymuje ko:nt2.kt z krajami środka 

wego Wschodu w sprawach interesują­
cych obie strony. Trudno jest jednako­
przewidzieć - oświadczył Bevin -w 
jakim kierunku rozwiną się przyjazne 
stosunki z poszczególnymi państwami. 

Na zapytanie posła Piratina, czy go­
tów jest narazić swoje imię dla rozwią 
zaniu tych problemów, jak to miało 
mieisce w Palestynie, Bevin odpewie 
dział, ze zagadnienie Palestyny nie jest 
jeszcze rozwiązane i nie uwaza, aby „po 
lityka brytyjska w Palestynie była nie­
udaną". 

Kto naruua m~owiuania mi~~nnaro~owe 
LONDYN. (B. S.) „Manchester Guar­

dian" zamieszcza artykuł krytykujący 
ostro niedawną notę brytyjską, skierowaną 
do Bułgarii w sprawie nielegalnej imi­
gracji żydowskiej. Zdaniem pisma: „Nota 
napisana w najbardziej pompatycznym sty­
lu Foreign Office uskarża się, że 2 statki z 
nielegalnymi imigrantami żydowskimi do 
Palestyny wypłynęły z bułgarskich J?Ortów. 
Cokolwiek mogłby sobie ktoś pomysleć na 
ten temat trzeba podkreślić, że w chwili 
obecnej ·nota brytyjska jest szczególnie nie 
na miejscu. W tej samej rezolucji, w której 
zadecydowano o Podziale Palestyny, Gene­
ralne Zgromadzenie ONZ wzywa brytyj­
skich mandatariuszy do wykorzystania 
wszelkich możliwości, w celu ewakuowania 
nie później niż 1 lutego części terytorium 
przyszłego państwa żydowskiego, zawiera­
jącej przynajmniej jeden port i nadającej 
się do przyjęcia poważnych transportów 

imigrantów. Dzisiaj ~amy 11 luty, fi rząd 
brytyjski, jak dotąd nie uczynił nic iila re­
alizacji ręzolucji Generalnego Zgromadze­
nia ONZ. Ma on oczywiście po temu swo· 
je podstawy, ale nie należy bynajmniej 
mniemać, że możemy sobie pozwolić na 
besztanie małych państw, za rzekomo nie 
dotrzymanie ich zobowiązań wobee ONZ. 
Rząd bułgarski mógłby z pełną racją odpo­
wiedzieć, że gdybyśmy wypełnili nasze 
własne zobowiązania, nie byłoby powodu 
do skarg, :ponieważ imigracja żydowska 
stałaby się wówczas imigracją legalną". 

Apel Rady Narodowej 
JEROZOLIMA. - Rada Narodowa 

(Waad Leumi) zażąda'la oficjalnie szybkiej 
interwencji Komis.ii Palestyńskiej ONZ, ce­
lem przywrócenia normalnych warunków 
życia w Jerozolimie. 

r owarzyszom z Polskiei Partii Robotniczei w związku 
z tragiczną śmiercią boiownika o socializm i wolnośt 

. ludów, uczestnika niepodległościowych walk w Hiszpanii 

tow. &ERSZONA DUA 
składamy wyrazy głębokiego współczuc 1 a 

Centralny Komitet. 
·Z ·p R Haszomer Hacair 

Między innymi skonfisko-.;rf! no 100 rewo! 
we,rów i 20.000 magazynków z am11nicją · w · Polsce 
ktore znaleziono na pokładzie okrętu „Pek j . 
'6al" w parcie jaffsl1hn ••••••••!!11„ •••-•~-"~~·••1••a••••••••••••••~ 
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O ocalenie Zydów w krajach muzułmańskich ~~ 
LONDYN (lTA) - W drodze do Ame­

ryki zatrzym.Bł się tu przewodniczący gmi· 
ny sefardyjs~iej w Jerozolimie, Elie Elia­
ltZa$'. W wywiadzie udzielonym korespon­
de~towi ITA oświadczył on mi~dey inny­
nu: 

„Gmina se!ardvjeka Jerozolimy powie­
rzyła :rp.i misję zwrócenia się do ONZ z żą­
da.niem podjęcia akcji dla ochrony tycia i 
mienia żydow w kra.Jach muzułmańskich. 
Instytucja nasza jest na,istarszą z i~tnieją­
cych obecnie gmin sefardyjskich i czuję 
się odpowiedzialną. za losy .sefardyjskich 
i r1schodnich żydów. Ze względu na wy­
padki, które miały miejsce w Adenie, Pe­
ezawar, Aleppo, Bejrucie i na wyspa~h Bah 
rein, biorąc pod uwag-ę niebezpieczeństwo 
powtórzenia się podobnych wypadków na 
większą skalę we wszystkich Jcrajach mu­
zuhnańskich - przedsięwzięliśmy ten krok, 
bowiem. życie setek tysięcy żydów jest po­
wa.żnie zagrożone. 

Z żalem muszę stwierdzić, iż większość 
wyżej wspomnianych zajść zdarzyła się na 
terytoriach, całkowicie kontrolowanych 
przez władze brytyjskie, jak np. Aden, lub 
wysp_y Bahrein. Mwizę też przypomnieć, że 
podobne wypadki miały miejsce po okupa­
cji Trypolitanii przez .Brytyjc~yków, gdy 
120 żydów zostało zabitych, wielu rannych, 
a wielka część własności żydowskiei uległa 
zniszczeniu. 
· E. Eliaszar podkreślił, iż żydżi w kra­
jaeh muzułmańskich są traktowani jako 
:i:akła.dnicy i więźni~wie .. skazan.i ną. łaskę 
i niełagkę tłumów i nieodpowiedzialnych 
władców. . 

Omawiajq,e wypadki w Adenie, '.Ebaszar 
·•twierdził, że chociaż oficjalnie lil'~ba. z~­
bitych wstała podana. na 78, faktycznie 
jednak wynosiła ona dwa razy tyle, a ilość 
rannych była bardzo duża. Mienie ~ydów 
adeńskich zostało omal całkowicie zniszczo 
ne, . -.i-: ł El. Na. wyspie Bahrein -;,'P~w1~a . ia-

wobec żydów bojkot rasistowski. Irak wy- J prasa tych krajów robi wszystko, by wy­
dał zakaz tranzytu pasażerów żydowskich. wołać- nienawiść do żydów. 
Studenci zostali wydaleni ,.; uniwersytetu E. Eliaszar oświadczył koresponde~towi 
bejruckiego i ze szkół libańskich. Jedno- ·ITA, że we Francji - która była p1erw­
cześnie od żydów wymuszono znaczne su- szym, odwiedzonym -przez nieg-o krajem -
my pieniężne dla finansowania działalno- odnośne władze wykazały wielkie zaintere· 
ści antyżydowskiej. j sowanie problemem żydów w krajach mu-

„Mój apel do ~w.iązku . Rad~ieckiego, zuł~ańskich. R~ą.~ francuski ~godził eię 
l<..,ranc11, W. Brytanu i Stanow ZJednoczo- m. mn. na przy1ęcie studentów, wydalo­
nych ]est opart'y na zasadach hum!lnitary- nych z uniwerśytetu bejruckiego. 
zmu i na prawie każdego c>:łowieka do ży- W ko11cu swego wywiadu rozmówca za­
cia w pokoju. Te prawa są. kompletnie znaczył, że w najbliższych dniach wyjeżdża 
i~orowane przez kraje arab.ssie, członków do Stanów Zjednoczonych, by podiać akcję 
Organizacji Narodów Zjednoczonych, a na rzecz żydów wschodnich. 

Z obrad Komitetu Wykonawc1ego 
Hisladrulu 

TEL-AWIW. - W ostatnich dniach sty· 
cznia odbyło się tu posiedzenie Komitetu 
Wykonawczego Histadrutu, na którym 
omówiono obecną. sytuację w Jerozolimie 
- kwestię mobilizacji oraz organizację se­
rnin.arium kibuców. 

Obrady zagaił J. Szprincak, który powi­
tal zjednoczenie partii Haszom.er Hacair i 
Leachdut-Hoowoda. 

O sytuacji w J erozoliniie zreferował 
szczegółowo sekretarz Rady Robotniczej 
w Jerozolimie ,R. 8zra.ibman. Prelegent pod 
kreślil trudności gospodarcze społeczeń­
stwa tydowskiego w Jerozolimie i zaapelo­
wał do instancji jiszuwu, by udzieliły po· 
mocy. 

J. Idelson oświadczył, iż w związku i::e 
zjedttoczeniem partii Haszom.er Hacai r i 
Leachdut-Haawod(J., obie grupy będą sta­
nowłly obecnie .iedną frakcję Zjednoczonej 
Partii Robotniczej w Komitecie Wylconaw· 

czym oraz we wszystkich instancjach Hi­
stadrutu. 

H. Rubin ';)oruszył kwestię pertraktacji 
z terrorystycznymi organizacjami. Zadał 
on szereg pytań. w tej sprawie i zażądał od­
powiedzi. 

D. Rem.ez odpowiedział, iż obecnie żadne 
pertraktacje nie są prowadzone. Wprawdzie 
w ostatnim czasie rozmowy takie miały 
miejsce, lecz zostały przerwane przez 
„drugą stronę". 

Remez oświadczył również, że pertrakta­
cje prowadzone są przez instancie narodo­
we (Egzekutywa Agencji i Waacl Leu· 
mi), oraz podkreślił, iż żadne porozumienie 
nie węjdzie w życie, zanim nie będzie po­
twierdzone przez Egzekutywę i Waad Leu­
mi. „żądanie zwołania plenum Waad Leu­
mi w te.kim wypadku - będzie lioncrowa.­
ne". 

-~~~~~~~~-

Oświadczenie sza.r - gdzie cała ludnosc zyd?wso hc~y 
~5 rodzin, 1 osoba została zabita, 67 osob 
odniosło ~any, a jedyn_a synagoga została drs· Nahuma &oldmana doszczętnie spalona. Mwmeż w AlepJ?o, V 
gdzie. zaszły bardzo :!??ważne wyp9:dki, nie-
możliwym jest ustali~ dokładna. hc.zbę za- NOW JORK. (obsł. wł.) w związku z I wiedzieli oni o tym, lecz byli gotowi prze­
bitych 1 ram~ych, gd{k~ hzą.~ syryJS~I zab[~~ uchwałą Organizacji Syjonistycznej w Ru· bywać krótki czas na Cyprze, oczekując 

• nił podawam.a. ws.z~ .1c 1 ormac1i na ło munii oskarżającą go 0 fałszywe naświe- prawa wyjazdu do Palestyny. 
temat. W tym mikie~cie. 1 f sykiag~g s~~~~je tlanie sprawy wyjazdu 15.000 uchodźców Nie złożyłem żadnego oświadczenia o 
.spal<?nych, wszyst e zy ows e ~ ź d w żydowskich z kraju _ dr. Nachum. Gold- rzekomej ogólnei nędzy żydów rumuń­
. pubhczne zdemolowaiw- E !'1a.snc:_ nrj;ar: man przesłał na ręce p~e~odnicz,ącego Or- skich, ~ni o ,konie~zno~ci ich ~cieczki ~ te­
aka - zra:tJ~wtana. k . gipclb kim xt6ry ganiucji na.stępują.ce oswiadczeme: go kraJU. Nie powiedziałem tez, że emigra­
dziej . ro~wimę Yi;n raJu ara s ' .1, in- „l'odczas mej jedynej rozmowy t przed- cja żydów z Rum~nii nie j~st .spowodowa­
diełpi .1uę, swynn 5„def1o~atyezn~entu stawicielem agencji Reuter w Londynie na przede wszystkim pragnieniem powrotu 
stytucJanu - 2 cz ?n .ow par li _ wyraziłem się że 15.000 uchodźców żydow- do swej ojczyzny. 
w:ni~ło -qs~wę, przewidu3~cą z!fel~ga. z~ skich musiało' opuścić Rumunię, 1'!dyż ~ . Znam i oceniam 'Y P.ełni zdecydow!'ną. po­
wame syJon1zmu. Określen!e 8YJ~~1~~u ta oczeli.'.iwaniu wy jµdu dawno zllkwidowah htykę rządu rumunskiego, zmierzaJącą do 
tej ustaWi~ jest te1_o rodz~JU, ra. J;:3 ~yds w swą własność i iyli w wielkiej nędzy. Nie wykorrenienia antysemityzmu. Wiem rów­
wa zostame ur:hw!I- ona, .1 od a , e moO'li oni więc dłużej czekać na możhwości nież, iz rząd rumuński traktuje ludność ży­
Egipcie. nie umkn.ie p~ze~ a owan. l cja emigracyjne. · · dowską bez wszelkiej dyskryminacii naro-

E. Ehaszar stwierd;i:i~, ze dy.s~rym naciw~ Odpowiadając na pytanie korespondenta, dowe,i, lub rasowe.i". 
przeprowadzona. 8:d~mstba<f-Jhie l:tzeiaw- dlaczego emigranci wyiechali, wiedząc, że Dr. Goldman upoważnił Organizację S~­
ko Zydom w kraJa~At ara bNZ ' podpisa- nie osiągną ba:zegów palestyńskich. lecz b.ę· ionistyczną. w ~umuni! do opublikowama 
nyrn naruszeniem, s- u u .. , stosu" d skierowani na Cypr - zaznac?:yłrm, ze powyzszego o:4wiadcze:ua. 
nego przez te panstwa'. . IU,a]e t~, .~ .. , 1.1 1J~11 1 , 1~ 1,1"' 1 1 11,1 m1~„ 1:;n 11111·rirni i"1 ,. ,„,, 1 1 r 11H1111 11 1r1 11 M1111<1 1 r 111 1 11rn :i 1 r 1 ~1 1" 1 111 111'1111111M1111tM"""''' 1 1 11111111111111t1rm.1111111 , ,,, 111111w11111·11 ·111 11 r11·1 '' """'' ' 

f8W"i'C'3'"."'"i'ąda hegem~nii robotniczej 
w rzqdzie Państwa Zydowskiego 

TEL· . 0 s · d k ·s ·i -politycz- cznym Jak i politycznym, złączem a r;o z arancii dla postulatów żydowskiego ru-AWIW ( b ł wł.) _ Głównym te· 1 czynnik~w, z~równ~ pod względem e~onomi nie osią.gną celu, jeśli nie będą zawierać 

m11;tezn: dpierwszyichp~~ii Rob:ru~zej w Pa- cz~nn.ikami miłuj~cymi postęp i opkóJ na chu robotniczego oraz nie zapewnią. hege­
ne.i Je noczone. . . nt wania świecie monii robotniczej, przy współpracy z inny­
lestynie byio te:gadhem~e:~:;t~cz~ych i Państwo żydowskie powinno umo~liw~ć mi odłamami jiszuwu oraz przy wyelimino· 
wpdływu hro . 1~ mczysczys' tkich etapach tworze wielką _imigrację ż:ydov.:ską,. kolomzacJę waniu grup faszystowskich. Tylko hege-
lu owyc SI ~a dw k' pustkowi koncentracJę wielkich mas naro- monia robotnicza. oparta na wielkiej sile 
nia państwa zy ows ie~o. . . du żydo~skiego. · . samoobrony kolonizacji robotnicze) - - mo-

Po obszernym refer.acie CJV' Luneg,o na Po omówieniu szeregu problemów zwią- że zapewnić w przyszłym rządzie mocną 
powyższy temat, rozwm~ła się_ ,dyskusJ~, w zanych i okresem przejściowym zwrócono postawę , w ci,ężkim ok~.esie przejściowy~. 
której udział wzi~~a wię~szosc człon ow uwagę, iż przygotowania czynione w naj- Po zak?~c~en~u dyskusJi. wybraną. ko~1sJę 
komisji. W dyskus1i wyta.zono trąskę 0 • po· wyższych instancjach syj_onistycznych, dla dla wy.iasmema ':Vszystkich kwestu zw1ąza­
stępowe oblicze panstwa zydowski~go„ Jako utworzenia Tymczasowe) Rady Panstwa nych z utworzemem przyszłego rzą.c.1u . 
państwa demokraty~znego, ~eahzuJącego 
hasła pełne.i równosci wszystki~h obywate­
li, dbającego o warstwy prae11]ące i ludo-
n. . 

Podkreślono również koniecznosć ~abi:z· 
pieczenia samodzielnego ch9:rakteru i me· 
zależnoąci państwa żydowskiego od obcych 

LUDOBóJSTWO MUSI BYC POSTAWIO­
. ŃE POZA NAWIASEM PRAW A MIĘDZY 

NARODOWEGO 

LAKE SUCCESS (kor. wł.) 100 zydow­
skich, katolickich i protestanckich pr~y­
wódców religijnych wniosło do . sekre~ana­
tu ONZ memorandum,. domaga iące się za­
warcia układu międzynarodowe~o o ludo­
bójstwo, stawiającego poza naw1asem pra· 
wa międzynarcdowego wszelką .masową 
eksterminacie rasowych, narodowych lub 
·e!igijnych grup. 

USA podtr~ymują swoje stanowisko 
w sprawie Palestyny 

WASZYNGTON. Minister Marshall 
oświadczył, ze Stany Zjednoczone po­
pierają w pełni decyzję ONZ w spra­
wie \>odziału Palestyny. Odmówił on 

jednak wypowiedz.i na temat czy USA 
poprą wysłanie do Palestyny międzyna­
rocJ.owych sił zbrojnych. 

~~~~~~~~~ 

Znowu na Cypr ... 
LONDYN. Według doniesienia agen dowskich. Patrolująca flota brytyjska 

cji Reutera z Jerczolimy w drodze na zatrzymała st~ek wiozący tych imi­
Cy pr znajduje się nowy transport oko- grantów w pobliżu Palestyny. 
ło 700 „nielegalnych" imigrantów ży-

WIELKIE PLANY ROZSZERZENIA 
DZIALALNOSCI „SOLEL BONE" ORAZ 
BUDOWY NOWYCH PRZEDSI]j}BIORSTW 

W CAŁYM KRAJU. 

W ostatnich dniach w Tel-Awiwie odby­
ła się druga sesja Rady „Solel-Bone". 
Obrady zagłlił F. Lubianikier, który pod· 
kreślił wielkie znaczenie rozszerzenia dzia­
łalności tej instytucji w obecnym, trud­
na szańcach Hagany, w czasie ćwiczeń i w 
nym okresie w ~raju. 

Hilel Dan złożył sprawozdanie z clziałal­
noaci tej instytucji w okresie zajść. Omó­
wił on różne zagadnienia i trudności w 

.dzinie bezpieczeństwa transportu i za­
opatrzenia w surowce. Podkreślił, iż mimo 
wielu trudności, ani jedno przedsiębiorstwo 
przemysłowe „Solel-Bone" nie przerwało 
pracy. 

Omawiając trudności gospodarcze, prele-_ 
gent stwierdził, iż w pewnej mierze Wyni­
kaią one z koniecznasci zachowania zapa­
sów. w kraju na wszelką ewentualność, co 
wymaga dodatkowych kredytów. 

Przed pewnym czasem organizacja „So­
lel-Bone" przyjęła w dzierżawę wielkie 
przedsiębiorstwo materiałów budowfanych, 
utworzone w POrcie Haify, wartości 300 -
450 tys. funtów. 

Prelegent zapoznał obradujących z pla­
nami na przyszłość, które przewidują m. 
in.: utworzenie fabryki rur żelaznych , alu­
minium, motorów elektrycznych i wiele 
innych. 
Biorąc pod uwagę zamrożenie kl\pitałów 

przez lodyńską „City", wszystkie te inwe­
stycje wymagają mobilizacji samodzielne­
go kapitału w sumie około 750.000 funtów. 

13. Repetur podkreślił wielkie znaczenie 
przedsiębiorstw „Solel-Bone", które potra­
fiły przystosować swą działalność rlo no· 
wych warunków. Podniósł on, iż należy 
przysposobić .,Solel-Bone" do potrzeb obro 
ny żydowskiej . 

!'o ożywione.j dyskusji powzięto szereg 
uchwał o ożywieniu życia gospodarczego w 
całym kraju . 

SYTUACJA W PORTACH PALESTY~· 
SKICH. . 

Zaopatrzenie kraju, a szczególnie jiszu­
l;VU. ODejmujące rówu(eż produkty żywno­
sciowe, surowce dla przemysłu, rolnictwa 
i budownictwa - w znacznej CZ?ŚCi spro­
wadzane jest z zagranicy drogą. morska do 
trzech portów palestyńskich. Napływ okrę 
•ów wzrósł w ostatnim czasie, pr:nieważ 
wie.lu handlowców zamówiło przed kilku 
miesiącami duże ilości towarów rC.żnego " 
rodzatu ~ . obawy przed wprowad;;eniem 
o.irramczen importowych przez whdz.! ns.­
IE.i>tyński.e. W związku z tym, wytw- >rz:.,;a 
się taka sytuacja, że w portach zakotwi­
czyło się w tym samym czasie 60 okrętów, 
których ładunek wyniósł 35 tysięcv wn. 
Taka duża ilość ładunków wymagała wy­
tężonej pracy w port.ach, celem zalrnńcze­
nia wyładowania okrętów w ciągu możli­
wie krótkiego czasu. Gdyby wykorzystano 
maksymalnie jedynie porty Haify i Tel­
Awiwu, można byłoby wyładować 35 tys. 
ton w ciągu 6 - 7 dni. i...ecz właC:ze nie 
przedsięwzięłv k:miecznych środków w tym 
kierunku. Wytworzona sytuacja pomogła 
władzom palestyńskim do zaprowadzenia 
również w tej dziedzinie pożądanego dla 
nich chaosu.. Wynajdują one różnego ro­
dzaju preteksty dla zwolnienia tempa pra­
cy w porcie Haifv. nosip.daiacego najwięk­
szą sprawność techniczną.. WłaJze nie dba­
ją o bezpieczeńĘ;two robotników. pod róż· 
nymi pretekstami zamyka ią za każdym ra­
zem port, posyłają okręty z jednego portu 
do drugiego. Wszystko to czynią one w ce­
lu zatrzymania okrętów w nortach w ciagu 
tygodni, chcąc w ten sposób wywołać obu· 
rzrnie towarzystw · okrętowych. Jefoli sytu 
acja taka przedągnif' się - towarzystwa 
okrętowe dojdą. do wniosku, iż ze względu 
na strate czasu nie c.płaci im się wysyłać 
towary do Palestyny i wydadz~ instrukcję, 
by okręty były wyładowane w portach są! 
siednich krajów. 

Jasnym iest, iż taki stan ·ze::zy może 
poważnie ~agt"ozić · sprawie zaopatrzenia 
iiszuwu - co stanowi zresztą tendencję 
władz. 

W 'obliczu te.i sytuacji. port Tel-Awiwu 
czyni wytężone wyaiłki, (ly przwmie~zyć 
prace zwi~zane z wyładowywaniem okrę­
tów. 

Wszyscy do akcii pomocy Hagańie! 
, Czy wniosłeś Już swóL.wkład do walki o naszą samodzielność polityczną? 

• 
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nosc1 
Zada;niem ~e~o zja.7'.<;lu jest ~okonać zj~- no-socjalistycznego do walki o hegemonię 

nocz~ma dwocn J?artu ro~otn;czrch, Jd;ore z:0botniczą w kształtowaniu się obilcza po­
od pierwszych dm swego istmema wypisa- htycznej samodzielności. 
ły na .swych S2!tandarach .hasła cha.lu~owe- Niedawno przed tym zjazdem zaprf)pono­
go syJomzmu 1 ~ewolucy~nego socJahzmu.

1 

waliśmy Mapai spotkanie, celem utworze­
~r;iełom~we. chwile ~muslły nas do pr,zy- nia jednolitego frontu. Dotych·~zas nie uzy­
sp1eszema ZJednoczema. Powstało ono pod skaliśmy odpowiedzi, a doświadczenie tych 
znakiem obrony naszego dzieła w kraju w dni nie wróży nic dobrego. 

Realizując solidarność polityczną pe>win­
niśmy natchnąć ludowe masy arabskie wia­
rą, iż niepodzielna Palestyna będzie wspól­
ną ojczyzną dla narodu żydowskiego, po­
wracającego do swego kraju i dla mas na­
rodu arabskiego w nim zamieszkałych. 

pełnym niebezpieczeństw okresie przejś~io- Plany instancji jiszuwu i Histadrutu 
wym do utworzenia państwa żydowskiego, świadczą, iż zmierzają one do ustalenia z 
zmagania się o syjonistyczno-socjalistycz- reakcją zdradzieckiej platformy wyborczej, 
ną hegemonię, o niezależność i postępowy sk~erowanej wobec przeciwników po­
charakter przyszłego państwa żydowskie- działu w ruchu robotniczym. A przecież 
go. Powstało ono celem udaremnienia jed- wszyscy radowaliśmy się w owe dni. gdy 
nostronnej orientacji przyszłego państwa zapadła decyzja. Radowaliśmy się · i ubole­
żydow$kiegoi dla przerzucenia mostu do sił waliśmy jednocześnie, zdając sobie sprawę 
socjalizmu i demokracji na świecie. z tego, co przyniesie nam okres przejścio-

Dni obecne są przełomowe dla nas. wy i co zawiera w istocie plan podziału 
Zb~_rutm.\'.any reŹYJ?l Bevin!I- próbuje po- kraju. Ostrzegamy z tej trybuny: nie 
grązyc kraJ w chaosie. Grozące nam nie- śpieszcie się z podziałem zdobyczy. Społe­
bezpieczeństwa nie miną wraz z zakoń,cze- czeństwo nie przyjmie tej dyferencjacji 
niem okresu przejściowego. Wynikają one ~iędzy zwyc!ęzc~i. i zwy.ci~żonymi. Gdyż 
z istoty podziału kraju. Zjednoczenie umoż- rue m~ zwycięzcow i zwycięzonych w zma­
liwi nam wspólnymi siłami i przy wspólnej ganiu o naszą samodzielność polityczną. 
o_ftpow!edzialnośc! - przezwycię~yć niebez- Wszyscy bowiem bierzemy udział w tym 
pieczens~wa związane z podziałem oraz zmagamu. 

Wprowadzając w życie hasła braterstwa 
narodów będziemy mogli przekonać na­
szych sąsiadów, że ustrój w niepodzielnej 
Palestynie zapewniający samodzielność po­
lityczną. i terytorialną koncentrację naro­
dowi żydowskiemu, jednocześnie wyklu~y 
supremację jednego narodu nad drugrm 
oraz opierać się będzie na zasadach poli-
tycznego równouprawnienia. . . . 

Tego zadania nie wypełni mkt mny 
oprócz nas. 

Nie będziemy mogli głosić haseł między­
narodowej solidarności z jakiejkolwiek try 
byny międzynarodowej, jeżeli nie wprowa­
dzimy ich w życie, przede wszystkim w 
naszym domu, w naszym państwie. 

utorowac drogę do rekonstrukcji cał~ci Dni radości minęły. Nastąpiła ciężka 
kraju po ljnii syjonistyczno-socjalisty9znej rzeczywistość i już padają pytania: co przy 
hegemonii, porozumienia narodów i brater niesie nam dzień jutrzejszy? Kto będzie 
stwa robotników. korzystał z OW-OCÓW zwycięstwa? A kto bę-

Od naszej partii będzie zależało, czy . po­
parcie sił jutra dla naszych dążeń będzie 
kontynuowane i z biegiem lat pogłębione, 
czy też osłabnie. Pełne poparcie sił socja­
lizmu i demokracji świata - dla syjoni­
zmu socjalistycznego i dla naszej samo­
dzielności polityczhej będzie w niemałej 
mierze zależało od wypełnienia tej roli na­
szej partii. Nie jest tak łatwo zwiastować 
pokój. i braterstwo narodów w czasie, kie­
dy oddziela oba narody mur, kiedy dolewa 
się oliwy do ognia i reakcja podnosi gło­
wę. A mimo wszystk~ i właśnie dlatego, 
podczas gdy w jednej ręce dzierżymy broń, 
powinniśmyi\ i w dru~ej . wznie,ś~ wysoko 
sztandar braterstwa 1 solidarnosc1. 

pt:•..;.„.„„ „ ... ro21sa ?zbie w dalszym ciągu trudził się, zdobywał 
l 'U 1R91'&. Uft „ 1 ronił? I dlatego też śmię przypuszczać, 

Prze. s· r. OWDn ,, że Mapai nie wzrośnie dzięki osiągnięciom 
- Vft o w Lake .Success, kosztem ruchu robotni-

Nasze zjednoczenie odbywa się w burzli- czego, tak samo jak nie udało jej się po­
wym okresie. W najbliższej przyszłości za- większyć swych wpływów w czasie poprze­
daniem naszym będzie zmagać się we wła- dnich wyborów dzięki planowi „Biltimor". 
snej ojczyźnie. Naród powinien znać całko- Ot1·arnos· c· chalucowa 
witą prawdę. Powinien wiedzieć, ii' opinia 
publiczna świata oraz Zgromadzenie N.aro- ,. wałka kfaSOWa 
dów Zjednoczonych zadecydowały o kom-

Ziednoczenie i rozl·am 
w ruchu robotniczym promisie, który zawiera w sobie tak per­

spektywy, jak i poważne niebezpieczeń­
stwa. Doznał porażki plan Białej Księgi, 
lecz nie zrealizowały się również marzenia 
zwolenników „Biltimoru" - i obecnie znaj­
dujemy się na froncie zmagań o naszą sa­
modzielność. Międzynarodowa sytuacja po­
stawiła ruch syjonistyczny w obliczu ko­
nieczności pogodzenia się z rozwiązaniem, 
w rezultacie którego kraj zostanie podzie­
lony i granice oddzielą państwo żydowskie 
od państwa arabskiego. Grozi nam niebez­
pieczeństwo, gdyż mają to być „krwawe -
granice", otwarte rany. 

Wszystko przemawia za tym, że brytyj­
ski imperi.ą~ nie złożył broni. Będzie on 
usiłował podczas ewakuacji osłabić kraj 
gospodarczo oraz zabezpieczyć sobie prawa 
po ewakuacji. Wielka Brytania będzie w 
dalszym ciągu lansowała plan Morrisona. 
Jeżeli nie uda jej się prowokacja, będzie 
ona usiłowała umocnić się w arabskie; czę­
ści kraju oraz w Transjordanii - tak pod 
względem wojskowym, jak i gospodarczym. 
A stamtąd przy pomocy Jegionów i band 
będzie usiłowała grozić i wywierać pre­
się, by podµorządkować sobie państwo ży­
dowskie, lub przynajmniej narzucić reżym 
odpowiadający jej tendencjom. Brytyjczy­
cy wezmą na siebie rolę „protektorów" po­
kaźnej mniejszości arabskiej w granicach 
państwa żydowskiego. Uczynią wszystko, 
by umocnić w nim władzę reakcji feodal­
nej. Będą usiłowali Z8,hamować rozwój kra­
ju oraz ograniczyć siły absorpcyjne pań­
stwa żydowskiego, zmuszając do utrzymy­
wania dużej ilości sił bezpieczeństwa na 
naszych granicach i w samym państwie. 

Hegemonia socjalistycznego 
sy;,onizmu 

A oto decydujące zagadnienie, którei sta­
je przed nami: iaka polityka syjonistycz­
na może wyciągnąć nas z tej krwawej gma­
twaniny okresu przejściowego i przestawić 
kraj na tory przyjaźni narodów i spokoj­
nej budowy? Jaka polityka może wyzwolić 
cały kraj od knowań imperialistycznych i 
panowania reakcji? 

Pytania te wymagają od nas wyraźnej 
odpowiedzi. 

Fakt zjednoczenia obu chalucowych i re­
wolucyjnych partii w syjoniźmie skierowa­
ny jest w pierwszym rzędzie ku mobilizacji 
sił narodu i społeczeństwa robotniczego 
dla wyzwolenia kraju od grożących nam 
niebez-pieczeństw w okresie przejściowym 
i po jego upływie. Niebezpieczeństwa te 
grożą nam tak z zewnątrz, jak i od we­
wnątrz. 

I powiedzmy sobie prawdę: mimo, iż sam 
fakt zjednoczenia przyczynia się do mobi­
lizacji chalucowych i rewolucyjnych sił w 
narodzie, dotychczas nie rozwiązuje całko­
wicie zagadnienia. Nie potrafimy udarem­
nić panowania imperializmu z zewnątrz i 
reakcji od wewnątrz, jeżeli nie powstanie 
zjednoczony front obu syjonistyczno-soc­
jalistycznych partii w Palestynie. 

Róinice zdań dzielą. obóz syjonistyczno­
socjalistyczny w Palestynie w dziedzinie 
syjonistyczne.i, klasowej i międzynarodo­
wej. w "ta.kie.i sytuacji obecne zjed!loczenie 
stanowi poważny krok naprzód ku przy­
śpieszeniu jedności polityc~~ej cał~go., ru­
chu robotniczego. Jednoczesme pow .nmsm:v 
dbać, w miarę możności, o utworzeni_e· zjed 
n.~~g<> .ftronttt całelzo obozu 1utionłst.vcz-

Lekkomyślni i łatwowierni mogą pomy­
śleć, że po trudnym okresie przejściowym 
nastąpi złoty okres, Bl~y Palmach (Qd­
działów szturmowych) zamieni mundur 
wojskowy, dowódców Hagany - zawodo­
wi oficerowie, fundusze zbiórkowe - pań­
stwowe budżety, a ofiarność chalucową. -
beztroska i kariera. Lecz sprawy wygląda­
ją inaczej. Ni~ uzyskamy samodzielności 
bez chalucowego wysiłku. Okres chalucy­
zmu jeszcze nie minął i nie zbliża się ku 
końcowi. 

Nikt nie wypełni miejsca partii chalu­
cowych w dziele zdobywania pustkowia i 
obrony gra.nic. 

Palestyński ruch robotniczy potrafił ze­
sp~lić ofhrność . chalucową z walką klaso­
wą. Ofiarność chalucowa kładzie funda­
menty; walka klasowa przyczynia się do 
wzmocnienia i zaczerpnięcia sił dla wycho­
wania pokolenia ludzi nauki i pracy, usta­
lenia hegemonii klasowej i. zaprowadzenia 
socjalizmu. Synteza między ofiarnóścią 
chalucową, a walką klasy robotniczej o 
hegemonię w narodzie określi siłę klasy ro 
botniczej w syjoniźmie i jiszuwie. I rów­
nież w przyszłości nasze zwycięstwo będzie 
zależało od tego, w jakiej mierze zrealizu­
jemy te zasady. Oto posłannictwo zjedno­
czonej partii w narodzie i jiszuwie: wyso­
ko dzierżyć i rozpowszechniać zasady syn­
tezy chalucowej ofiarności i robotniczej 
hegemonii. 

Jedność robotnicza 
i braterstwo narodów 

Gdy Ben-Gurion zaproponował nam 
współodpowiedzialność za utworzenie pań­
stwa żydowskiego, jednocześnie starał s}ę 
wznowić uertraktacje dla zjednoczema 
trzech partii robotniczych. Jak wiad.omo, 
nie należę do ludzi, których prz'eraża Jaka­
kolwiek perspektywa ogólnego ż.iednoc.ze­
nia programowego. Muszę również prz~­
znać, że istota programu politycznego, kto­
ry Ben-Gurion przedstawił mi, wywarła na 
mnie wrażenie. Wyczuwałem w tym pro­
gramie duch postępu i wolności. Oświad­
czyłem Ben-Gurionowi, iż gdybym m~gł 
wierzyć, że Mapai będzie realizoV:'ała w c1~­
gu długich lat ten program polityczny, ze 
nie ulegnie presji ze strony mocarstw za­
r.hodnich z zewnątrz i reakcji od wewnątrz, 
nie odrzuciłbym myśli o ogólnym zje<:filo: 
czeniu. Jednak nie wolno nam zapommac 
o doświadczeniu tych dni. Bowiem dotych­
czas Mapai prowadziła wobec nas p~wój­
ną. buchalterię. Nawoływała ona do Je4no- · 

-i robotniczej i równocześnie łączyła się z 
Silverem i Rokachem.-

Zadaniem naszego z,iednoczenia jest wy­
kuć siłę, która będzie stała na straży wal­
czącej jedności robotniczej, przez wzmoc­
nienie sy_ionis~yczno-socjal~st:ycznej , heg~­
monii w ;iszuw1e, w narodzie i w panstwie 
żydowskim. , • 
Należy przy tej spo~ob.ności .r<?zpat:rzyc 

zagadnieniB; zjednoc~el}ia. 1 rozbicia w ru-
chu robotniczym w sw1ecie. . 

Stało się obecnie jasnym, że właśme re­
wolucyjna lewica w· świeci~ - dą.ż.y do 
konsolidacji jednoliteP'„ fron~u ~obotmcze-

Kilka słów pragnę poświęcić · posłannic- go. Nie forsuje ona wzmocruema heg~mo­
twu naszej partii w dziedzinie przywróce- nii partii robotniczych w tych kraJach, 
nia pokoju między narodami i rekonstruk- adzie konieczna jest •jeszcze współpraca z 
cji całości kraju. partiami mieszczańskimi, w obronie ustro-
Czyż będziemy skazani na obronę naszej .iu demokratycznego; ZJl'.!-ierza. o!1a d<? 7'.jed­

samodzielności w ciągu długich lat - na n~czenia ~iedzy ko~umst~i .1 S<?c~ahsta­
ostrzach bagnetów? Tak długo, dopóki nie mi w kra]~Cl1· w ktorych JUZ istmeJe wła­
będz~emy mie~ ~adnego inne~o wyjścia, ri,,.„ robntm~o~. . , , . 

1
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będziemy musieli we wszystkich .varun- I odwro.~me. r.~for_mist~<:zna czes.c SOCJa 
kach brónić granic kraju i państwa żydow. demok.~a.c1i rozb11a iednosc robotmcz~. w: 
skiego. Lecz realne siły nie będą mogły Jfr~ncJi i ~e V\'.ło~zech Vf~lała zawrzec ko~ 
wytrwać ;eżeli nie zdołaJ·ą ugasić całego hc.ię z burzuazJą i popasc w wasalną :t:~lez-

' ·' ' • d · · l' · · eli wstą.pic na pożaru. Jaka siła zdoła zapewnić na długl'~ nosc o impen~ izmu, an!~ . 
lata bezpieczeństwo przed wewnętr,mymi I drogę hegemo!1~i obu part~i robotmczych, 
podżegaczami oraz przed prowok:i.cyju~·rn~ ni:wet Vf, chw1h. gdy . Jl'.!-Iała zaoe.wmoną 
agentami z zewnątrz? Jaki sposób icst bar- wiekszc;isc w parla:nel}cie i ?: rządzie: Gd~ 
dziej skuteczny, od jakieikolwiek bro ,1;, r!:formi:mi ~ta;no~i większosc w s_we\ pa~. 
aby· móc przekształcić spór między taroda- ~n. woh P<?SWiec1c _I~we s~zydło. l z~ a;nc 
mi w przyjaźń narodów? Siłą tą. 1est bra- ie, byle me narazic na mebe~}neczens W? 
terstwo robotników. · koalicji z burżu.azią.. i orientac.1i. dol~r_o~e1. 

Braterstwo robotników osią.gniemy jedy- Gdy z~~ reformizm ]es~. w mme1szosci, }a~ 
nie na zasadach solidarności politycznej. np. w General. Federa~n. Pracy -ye Fr~ncJi 
Jeżeli wśród Arabów palestyńskich powsta- ff'. . G. T.) ~ub w soc1ahstyczi:e1 par~n. 'd: 
nie siła socjalistyczno-rewolucyjna, która Włoszech. ?Ie POV:'strzvm~1e s~ę. 0t
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nie tylko pogodzi się z faktem naszego ist- uyr.r. kr~lrnw w kierunku rozbicia asy ro 
nienia, lecz również odniesie się z sympa- bot~iczeJ. . . .. 
tią. do szybkiego rozwoju naszej sprawy, Kiedy przyJrz:vmv się ~ytuac1i w. ruchu 
tak jak my pragniemy szybkiego rozwoju ro~otmczy~ w P~les~y!lie, ąoch~~imy do 
spraw mas narodu arabskiego zamieszka- wmosku: i.z tu 1·owmez .maJ::i; .m1e1sce po­
lych w krain: jeżeli sile tej uda się oba)ić dob.ne z1aw1ska. F.a~tem iest, i.z do!y~hc;zas 
władzę reakcji i staną.ć na ~zele prac~Ją- lewica _była czynmk1em konsohdac.ii l ZJe~­
cych mas arabskich w mieście i na wsi no„zenia. A~hdu~-lfaawoda poł8:czyła s1e 
wówczas zapanuje pokój na . gr:;inic~ch z P_oale.i-SYJon .. Haszom~r Ha~a1r. walcz-ył 
między obu państwan_i.i. .A c~ w1ę~eJ_, wow- w c1!1gl! lat o z1ednoqzeme lewicy i qbecme 
czas można bez wątpienia w1erzyc, z.e gra- wsoolm~ tworzym:-y: ZJednoczoną partię cha­
nice te znikną. całkowicie? prz~racą1ą.c CB;- „l""Wą. l rewolucy]z:ą. • „ 
łość kraju. i wprowl!-dza]ąc Jednosc _poh- lak 2b1u•u remy partie ! 
tyczną między panstwem . zydow!!klIJ? a . . , . . 
arabskim. Zadaniem nasze] partu Jest Ostatm rozdział mego przemowiema po-
wzmocnić tworzą.cy się obóz rewolucyjne- · święcę _ pr'!blemo~ wewuętrzn~ .. Nasze 
go socjalizmu wśród pr~jący&,h mas na- . :t:jedn~cze~~ s .. _peim . s~ą, rol~, ~~~e:J/:e 
vodu arabskiego, ą1e .·na , .czj;~~h -~yęja91!;1 -~.!"' ~ 

mowej ; utożsamienia teorii i praktyki; dys 
c~liny w realizacji; równości i braterstwa. 

Wspólnie dokonaliśmy rewolucji w ru­
chu chalucowym i młodzieńczym, stanęli~­
my na czele powstań w getta<'.h, wspólnie 
byliśmy głównym motorem w ruchu haapa 
la, i razem przodujemy od wielu lat w dzie 
le kolonizacji robotniczej i kibucowe.i. Każ­
dy z nas wnióśł swój wkład do socja1isty­
cznej, marksistowskiej literatury rozpow­
szechniając ją w społeczeństwie robotni­
czym. Wspólnie trudziliśmy się o przerzu­
cenie mostu między nami, a siłami socjali­
zmu i demokracji w świecie. Walczyliśmy 
o wychowanie ruchu robotniczego w duchu 
sympatii dla Związku Radzieckiego. 

Jedność programowa 
Doświadczenie nauczyło nas, że nie na­

stąpi ogólne zjednoczenie o ile nie usunie­
my różnic zdań. Tego rodzaju zjednoczenie 
doprowadzi w końcu do zagarnięcia władzy 
przez większość i wytwornenia mniejszości 
opozycyjnej. Doświadczenie wykazało w 
całym świecie, i również w tym kraju, że 
zjednoczenie nie może być trwałe, jeżeli 
nie jest oparte na wspólności programowej. 
Mniejszość taka w końcu musiałaby wy­
brać między dwiema możliwościami: sek­
ciarstwem a rozłamem. Jeżeli wybiera sek­
ciarstwo, za&taje zepchnięta przez więk­
szość do pracy w podziemiu i w końcu 
zmuszona jest wystąpić z ram or1-7~ · · - • ~:vi 
nych. · 

Utożsam i en ie teorii 
z pra!i}yką 

Przedstawiamy delegatom zjazdu dla za· 
twierdzenia założenia zjednoczenia, które 
zostały między nami uzgodnione. Założenia 
te zawierają kwintesencję idei i dążf!ń obu 
stron. A jednak nie jest to program mi::.k­
symalny. Nie wyraża on wszystkich dążeń 
członków partii Haszomer Hacair, ani człon 
ków partii Leachdut-Haawoda-Poalej-Sy­
jon. Jednak probierzem ideowej jedności 
nie będzie w tych dniach maksyma1i.zm w 
dziedzinie definicji, lecz radykalizm i reali­
zacja wszystkich zasad, stanowiących pod 
stawę naszego poroimmi~ia oraz utożsa­
mienie programu z jego realizacją. Prze· 
paść między teorią a praktyką doprowadzi 
ła niemiecką socjaldemokrację do upadku. 
Jak długo w dziedzinie teorii pojawiali się 
liczni „komentatorzy" marksizmu, oderwa· 
ni od rzeczywistości, panował w świecie 
praktyki kompromis. Również w społeczeń 
stwie robotniczym w Palestynie próbowano 
oderwać teorię od praktyki. A oto w ciągu 
ostatnich lat nastąpiła przemiana. Dośwjad 
czenie bohaterskich walk Czerwonej Armii. 
przekonało wszystkich, iż marksizm nie mo 
że być nauką oderwMą i pojmowaną dog­
matycznie. Na marksiźmie wychowywał się 
ruch rewolucyjny. Uzbroił on ruch robotni· 
czy do walki o zmianę porządku świata. 
Złota nić przewija się od „Manifestu Kn· 
munistycznego" do Stalingradu. 

Dyscyplina w realizacji 
Nie ulega wą.tpliwośei, że dyscyplinit w 

realizacji jest nieodzownym warunkiem dla 
istnienia partii ·politycznej. Lecz istniaje 
dyscyplina przymusowa i dyscyplina we-
wnętrzna. . 

Nasze zjednoczenie musi być zjednocze­
niem zjednoczonych. Jeżeli wierzę, że de>j· 
dziemy do tego, by każdy członek zjedno­
czonej partii umiał realizować z oddaniem 
zasady programowe teao zjednocz~nia -
to głównie dlatego, j.ż podczas rozmó.w 
między nami przekonaliśmy się, iż w ostat­
nim okresie obie jednoczące się partie 
osiągnęły zadziwiającą jedno~ć .w ujęcj.u 
problemów syjonistyczno-socjahstycznych. 

Równość i braterstwo 
Na tym zjeździe kładziemy :podwaliny, 

lecz mamy przed sobą ieszcze ogrom pra.cy. 
Przynosimy zjednoczonemu zjazdowi pro 

gram dla zatwierdzenia. Lecz nie ułatwiaj­
my sobie tej pracy. Jeszcze pozostaną 
kwestie dla uzgodnienia w ramach zjedno­
czonej partii. Wnosimy ze sobą różny spo 
sób myślenia i tradycji organi~a~~jnej. Od 
nas zależy, by to co nas dzlSia.;1 Jeszcze 
różni, nie dzieliło nas w przyszłości. My lu­
dzie z Haszomer Hacair wnosimy do zjed· 
noczonej partii tradycję wierności za,sa:.. 
dom. Lecz nie zapominamy i nie wol.Jł.o 
nam zapominać, że zjednoczenie wymaga · 
oddalenia się od każdego suchego dogma­
tyzmu. Wymaga ono otwartego serce: l 
wza.iemnego zrozumienia. 

W zjednoczonej partii winien panoW 
duch równości. Jeżeli wprowadzimy dq.par 
tii atmosferę braterstwa, wiemości ~.a/o 
dom i poświęcenia w realizacji, to wierzę, 
że położymy fundament dla walczącej je<ło 
nośCi, która rozszerzy ramy tego zjednocze 
nia i rozwijać się będzie stopniowo, dopó· 
ki w przyszłości l!~~ QJlejmJe oelW!.:;..ftłflliJ 
:mw~~ . 
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NASZE P(())SLANNJ[<CTWO 
P_oniżej 11qda;.ie'f!LY w obszernym skró-, Wzmo·cnlenie ducha cie przemounenie tow. Icchaka Ta-
btmkłna, ivygloszoM na Konferencji ·• • • • 
Zjednoczeniowej 'TJartii Bas::omer Ha· I jego konsohdac1a 
cair i Leachdu.t-Haaiooda-Poa1ej-8yfon . • 
t.v·Pal.est nie · W tych dnu.eh apeltiJemy o pomoc do 

Dłu b ł Y • . . • . . zjednoczonych sił w świecie. Nie mogę po-
8 · . ga .y a droga._ do os1ag-rnęc dnia. dz!· cieszyć towarzyszy w Jechiam, w Kfar 
~eJszego. 1 d~uga Jeszcze droga ~aJ~UJe Ecjon, w Kfar Uria i na stol{ach Karmelu; 

stę pr~d na~1. A czasu m.a~y niewiele. nie mogę im powiedzieć : „ Ufajcie i czekaj­
Zf:brali~m~ się. tu jako del~gac1, lecz za '.!1a· cie na siłę, która przyjdzie z 1,)0roOCl!o", lecz 
~u .~aJdu1ą ~ię. towarzy~z~ we wszy~t~1ch mogę im oświadczyć: „Nasz zjednoczony 
J zęs~iach kra1~. w Gahle1 Z~chodneJ, w ruch dotrzyma &weę;o przyrzeczenia. Tylko 
C:c:UR!1..;..i:. M!n~ra. w.Ne~ew1e, .w Ch.alu· w tej mierze, w jakiej sami wytrwamy, 

. -: im, ,ą. WŚ!ód .ruch c1. ktorzy możemy liczyć na sprzymierzeńców. A wy. 
dniem .1 nocą. znaJdu.ią .się ~a d_ro1;ach .. ~ trwamy nie dzięki sile naszych sojuszni· 
wal~e l obronie: zna.l~UJ~ się m~ędzv .nimi ków, lecz przy pomocy nuszej si'v ~·łasnej 
nasi ~owarzy~e, bracia .1 ~vn~wie. ~ielka zdobędziemy sprzymierzeńców. Sojusznicy 
o~arma. nas ,dziś tros~e. i wtelk~e grozi nam ci istnieją i są naszymi naturalnymi sprzy 
1:1~~ezpiecz:'!nstwo. 1'!1!1ął~.vm się z prawd!!, mierzeńcami, lecz mogą się przyłąozyc je­
Jeshbyn: me podkreśljł,. JZ trudno nan:i się dynie do tego, co już istnieje. A tym fak· 
rad~wac z nasz7go swięta, .choć zda.iemy torem jest walczący człowiek który wie 
sobie spr~~ę z Jego znaczenia. że za sobą nie ma niczego innego, *adne~ 
Przebyh~!DY długą drogę od momentu, go ratunku że tu jest jego ojczyzna i jego 

J?dy zaczęlismy marzyć o tym ziednoczeniu. mieisce. ' · · 
Byłe;> to w.,owych. dniach w Haifie,,gdy o;: Nie moglibyśmy tu zebrać się i obrado· 
g~zow~µsmy Histadrut. o~ teJ chwili wać w tych dniach, gdybyśmy nie wnieśli 
zm1erzahsn_iy. do te~o przynuen:a, brąter· z naszym zjednoczeniem poczucia i świado­
stwa, kolezenst~a. 1. praw~y. W przec1ą~u mości naszej wartości i naszej siły. Jak 
tego czasu pos1wiebs~y i spoty~~y ~lę le~enda brzmi opowiadanie o naszej posta 
w. bra~e~twie.. gdy .1uz. ze~tar~e~1sm.Y się. wie w KfRr Ecjon. Legendą jest to bohater 
Wiedziehs.my, ze .reahzu.ie się wi~Ja. z.e Pe;>- stwo w chwili, gody setki, tysią.ce nieprzy. 
wstało. dZJeło. ktorego my bezoosrednio me iaciół podjudzonych - wbrew własnym in· 
P?częliśmy: wy~z~o 9no z lud'!. samegc;i. z teresoni - stoją. naprzeciw nas. A za ni­
d1aspory, młodz~ezy i r~':\foluc.1i. I. dop1er.o mi hanieb,ne przymierze zawarte między 
w tym momenCJ~ doszllsmy do nieograni- Muftim i Bevinem. przeustawicielem La­
czon~go zbratama. Prog.~am: który p_rzed~ bour Party w rządzie an~elskim. Na le­
~taw1ono n'.1 Konferenc~1 ZJednoc~emov.:eJ gendę zakrawa wytrwałość kolonii Chaluca 
.iest. dla mmi: bardzo ~azny? lecz me w n1~ i Rewiwim. W ich gotowości i wytrzyma.­
tkwi sen~ z1ed!1ocz~ma: ru~ od m~go. się łośpi znajduje .się siła przeciw wrogowi, 
zaczyna i na mm się me konczy. Nie .ZJed· ktory zwiększa swój obóz, przeciw cyniz-1 
nocz.yłby n175 ten program, gdyby. słowa mowi rządu, któ ·y nie chce podzi~lić :iwej I 
w mm wypisane były tylko słowami. władzy z inn~rntl dla zachowania porząd-

Złączyły się 3 prądy: ruch Achdut - ku i pokoju, który kierując się dawnymi 
Awoda, Poalej-Syjon lewica oraz Haszo· zasadami neutralności. nieinterwencji sto. 
mer Hacair. W ciągu dziesiątek lat kroczy- suje teraz wszystkie metody prakt:vkowa­
liś~y syjonistyczno-socjalistyczną .drogą. ne w Hiszpanii, ~rzed drugą wojną świato­
Szhsmy drogą, którą wyznaczyły rue sło· wą, metody, ktorym towarzysza obecnie 
wa i nie wiara, lecz nakaz chwili i zasada groźby wywołania tr2eciej woiny. Dla tych, 
samourzeczywistnienia. Zjednoczyliśmy się młodych, dla wszystkich ojców i matek, 
na pustkowiach, na polach, przy pracy i wszystkich gmin, dla tych, którzy przybyli 
w pierwszej linii walki. Byliśmy .zjednoczeni z lasów. dla partyzantów i dla wszystkich 
w czasie przerywania zablokowanych granic pozostałych przy życiu boiowników gett 
kraju i w zdecydowanej akcji Haapala. By oraz dla tych wszystkich. którzy do nas 
Iiśmy towarzyszami i braćmi w czasie po· Przvbęda z obozów i z Cypru - dla nich 
wstań w gettach. Braterstwo broni zł~czy· ziedno'"'-"1'\ie przynosi wzrnocni•m;" i konso 
ło nas wcześniej do tego stopnia. iż od lat lidnr'~ - ""· · 
zjednoczenie stało się koniecznością . Anie· 
lewicz i Tenenbaum, Frumka i Tosia, bo­
jownicy getta w Białymstoku, Wilnie i 
Warszawie, wyzwolenie maapilim w Atlit, 
Cypr - oto etapy zjednoczenia. W tych 
warunkach musieliśmy osiągnąć wspólną 
platformę. Dalsze istnienie bez zjednocze­
nia było niemożliwością. 

Co przynosi fednoczen·e? 
Towarzysze! Czym jest zjednoczenie? 

Czy posiada ono taką wartość, by zbierać 
towarzyszy z wszystkich placówek Hagany, 
z mieisc pracy, w obecnej ciężkiej sytua· 
cii? Czy nasze ziednoczenie jest usprawied 
l'lwieniem faktu, że zebrało się tu wielu lu· 
dzi dla omówienia te.i kwestii, czy stano­
wi ono broń w naszej walce, pomocniczą 
sile w niej, czy odpowiada ono powadze 
sytua.cji i walki, którą prowadzimy? Czym 
jest dla nas zjednoczenie? Co wnosimy do 
tego zjednoczenia? Po pierwsze to, co jest 
,iuż zjednoczone, oraz większą wiarę i otu­
chę. Momenty, które nas zjednoczyły, są 
•vielkie i poważne. Dla zjednoczenia żyje­
my dziś i stanowi ono sens naszvch dążeń 
i na.c::zej rzeczywistości - żydowskiej sa­
modzielności, prawa żyda do samodzielne· 
go bytu. 
· Ta żydowska samodzielność. będąca czę· 
ścią ogólnoludzkiej wolności, wolności 
ciłowieka i pracy - oto, oo jednoczy obie 
--artie. Duch wolnego człowieka - żyda, 
niezawisłego. który znalazł swój wyraz w 
samodzielnej kolonizacji robotniczej, pracy 
·~ydowskie.i. kultu·rze hebrajskiej - oto co 
doprowadziło do wspólnej walki i w~pólne­
'?O frontu w syjoniźmie. realizowanego 
0becnie w diasoorze i w Erec. Naszej eg· 
zystencji zagraża niebezpieczeństwo. Wy· 
oowiedziano nam wojnę, w którei bierze· 
'!lY udział, by móc istnieć samodzif'lnie by 
żyć wolnymi, jako robotnicy, by móc za· 
mienić krai w ojczyznę nasze; twórczości. 
Dla Haapala, obrony, ~ospodarki, wyćho· 
wania. dla młodzieży i dziecka, dla naszei 
wolności, dla ludzkie.i i narodowe.i misji 
"'aszej - . oto dlaczego realizu:iemy te z.ied 
noczenie. Przychodzi ono nie tylko dla 
?:mierzenia się siłami ; zasadniczą jer,o war 
t'1ścią jest treść wewnętrzna. Ze z_iedn,ocze 
niem wzrosły nasze siły, twórcze 1 bo.iowe 
oraz ich samodzielność. I dlatego witamy 
to zjednoczenie. Radujmy się z tego zjed­
•wczenia, gdyż jest w nim zawarta prawda, 
c;dyż łączy ono zjednoczonych. 
Pragnę zanalizować wagę zjednoczenia z 

ounktu widzenia tych, którzy dziś znajdu· 
i~ się na froncie walki z morderczymi ban­
dami: co przynosi ono dla nas wszystkich. 
którzy znajdujemy się w tej walce, dla 
~vch, którzy polegli w walce o żydowską. 
egzystencję, r~la tych, którzy zginęli w 
czasie, gdy zostało zawa.rt.A nrzvmierze dla 
wvnic:zczenia nas. 

Do·· władz 
Wl idzom oświadczamy: wykuwa się i 

l~osoliduje siła, kt6ra nie uznaie żadnei mo 
~li.wości podporządkowani.a się, l1f b uległo· 
sei wobec przemocy - siła, ktora umie 
zjawiska określić właściwym mianem, któ­
ra wie, dzięki komu przelana została krew 
pomordowanych w dniu dzisiejszym i wczo 
t ajszym - w ciągu ostatnich dwóch mie· 
sięcy. Widzimy te „czyste" ręce w postaci 
skrwawionvch rą.k Piłata. Do tej właśnie 
„neutralnei" władzy przemawia nasz ruch 
zjednoczony: wielu jest wśród nas, którzy 
zerwą. twą maskę i ujawnią światu twe 
właściwe oblicze. Nie jesteśmv przeciwni­
kami narodu angielskiego. jeśli chodzi o. 
jego robotników, kulturę i przeszłość. Lecz 
twierdzimy: nie .;esteśmy pewni swej egzy. 
stencji, nie mamy nadziei na poskromienie· 
morderców. ktorzy powstali przeciwko 
nam, tak długo, dopóki wy i wasze ramię 
zbrojne znajdujecie się jeszcze w tym kra· 
ju. 

Do robotników I do 
arabskie; 

wsi 

A zjednoczenie to - jakąż korzyś4 
przynosi Arabom? Nie przynosi ono am 
jednego ·kłamliwego słowa, ani jednej ob­
łudnej obietnicy. Ta ręka samoobrony, 
walcząca i odważna-nie ma potrzeby kryć 
się za kłamstwem i obłudą. Pań.':ltwo w 
którym działać będzie nasza partia, nie 
przyniesie robotnikowi arabskiemu w mie· 
ście i na wsi ·nowego niewolnictwa na 
wzór effendieh. Przynosimy robotnikowi 
arabskiemu, wsi arabskiej, człowiekowi 

·arabskiemu szansę podniesienia swei stopy 
życiowej. Zjednoczony ruch nasz stanowi 
rękojmię, że wśród państw arabskich nie 
znajdzie się ani :jedno państwo, które by da 
ło szaremu człowiekowi arabskiemu takie 
możliwości rozwoju: rozwoju w dziedzinie 
pracy, kultury i wyzwolenia narodowego, 
rozwoju duchowego i gospodarczego, roz­
woju swobodnego i demokratycznego w 
ścisłym tego słowa znaczeniu. My, którzy 
jako mniejszoM byliśmy prześladowani i 
eksterminowani na całym świecie, którzy 
Przybyliśmy do tego kra iu, by ocalić resz­
tki naszego narodu - dwie trzecie pozo­
stałych przy życiu braci - jesteśmy w tym 
kraju zwiastunami rozwoju i równoupraw­
nienia dlfl. Arabów. Ta zjednoczona partia, 
której jedna cześć wypisała na swych 
sztandarach ha.c::ło dwunarodowości, a dru­
ga rzuciła hasło żydowskiego państwa so· 
cjalistycznego v.r Palestynie - ta partia i 
iej wzrastająca siła. jej wkład w budow­
nictwo państwa wskazuja At'abom, gdzie 
znaidują się. · ich właściwi wrogowie, a 
gdzie - snrzvrriierzeńcv. Nie twiern7.P- "~ 

już w dniu jutrzejszym zrodzi się. soci.alista 
i komunista arabslu, który stame, się na­
szym. sojuszi;i.ikiem, posi~dać ,bęązie. ~ość 
siły i energu, by zorgamzowac rnę JUZ w 
obecnej chwili. Ale dopomożemy mu. po-
1rzemy go - my, kt6rzy stanowimy dla 
niego silę, przyczyniającą się do rozwoju 
upośledzonych ludów. 

który pozostawimy własnemu losowi - w 
jego samotności i bezsile. Nie będzie ani 
jednego punktu w kraju, gdzieby żydzi 
nie mieli prawa osiedlić się 
Przynosimy w dani kraiowi jego całość, rę· 
koimię jego całości. Jesteśmy partiami. 
które przeciwstawiły się podziałowi, które 
nie godziły się na to, by jakakolwiek część 
kraju zamknieta została dla imigranta żY: 
dowskiego, dla robotnika żydowskiego i 
kibucu. Przeciwstawialiśmy się sztucz· 
nym zaporom ~anie politycznych między 
mieszkańcami tego kraju. Zachowujemy 
wiemość dla całości tego kraju: dla jego 
źródeł wodnych, dla Negewu, dla Wsc:hod­
nie.i i Zachodniej Galilei, dla wschodni.eh i 
zachodnich połaci Negewu. dla Jerozoluny, 
Karmelu i gór Chebronu. Ucieleśniamy na· 
dzieję, że szlakiem naszej drogi - przez 

Do kraju i do narodu 
Jakąż korzyść przynosi to z.iednocz~nie 

krajowi? Obecnie nie ulega już ?'ątphwo· 
ści: po tych ostatp.ich dwóch ~1esiącac~, 
po śmierci 35 obronców Kfar EcJon - me 
wycofai:ny się ani na krok z żadnej naszej 
placówki: ani z Bet-Arawa, ani z Rewadim 
i Kfar Ecjon, ani z Nirim i Jechiam - nie 
będzie ani jednego punktu osiedleńczego, (Dalszy ciąg na str. 5). 
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OGOLNE ZASADY ZJEDNOCZENIA 

Partia zjednoczona jest w ujęciu ideowym, w te11d1;ncjach dz:iapnla oru w uznaniu 
roli i zadań klasy robotniczej w urodzie i świecie. 

A. Partia zjednoczona. .Jest w ocenie syjonizmu jako rozwiązania kwestii ŻY• 
dowsklej, drofl\ skupienia rozproszonego narQdu iydowskiego i jego terytorialne! 

koncentracji, ·odrodzenia. narodowero i socjalnero, samodzielnośoł politycznej, spo• 

lecznej i kulturalnej w Palestynie. 

PodstawowYm st.daniem w życiu na.rodu Jest 1·ycbla rea.łizacJa. syjonizmu droA 
masowej allji (lmlsracjl), któ:r.a odpowiadałaby swYJni ro:mUa.ra111i i tempem, J.bec­
nemu decydującemu okresowi; stworzenie ba11 dla chłonności imigracji i szeroko U• 

krojonej kolonlaacjl; socjalne przewa.rstwowlenie dla sformowania procującego lu~u 
iydowskie10, u.konenioneio we wszelkich rałęziach gospodarki, odn~~ą,ce10 swoJ 
język i kształtującego swr, kulturę, zachowull\celO sw11i samodzietnoso oraz buduJl\· 
lle(O SWl\ przyszłość socjallstyosnl\, przes pl'zymlerze z a.rabskimi masami praouJą· 
cymi w Palestynie. 

żydowska klasa robotnlcaa, reallzująoa socjallstycuY syjonb:m oras będąca 
głównym c1ymdldem w odbudowie kraju określi obll~e buduJą.ce10 1ię Jłnuwu, 
jako nosiciela Polłępu apołeezne10, 1pnymierzeńca w społecznej ł narodowej walce 
wYzwoleńczej w świecie, oraz popleraJl\ce10 kaidy przejaw odrodzenia wśr6d sr,sle­
dnlch narodów. 

B. Partia zgodna jel!lt w oe&nle histon~ycb za.dań ldas&wo-rewolueyjneJ walki 
oru konieczności oirią,snięcla władly robotników, celem likwłd&eji kapitalizmu 
I wszelkich form na.rodowero l Sttt>łec111e10 uofsku - dla utworzenia socJa.ll11t:vcz­
ne10, be11kla.sowero społeczeństwa w •wiecie braterstwa narodów. 

Partia uważa siebie za intesrn.ln11t część rewolucyjnego ruchu robotnfezeso 
w walce pn;eolwko silom ka.pitallstyczno.imperlallstycznej reakcji, za1rałają,oej po. 
kojowi świa.ta, oraz o wykorzenienie przejawów faszyzmu, rasizmu ł &ntysemłtyimu: 

o zapewnl4'Jlfe polltyc:mego l społecznego rozwoju mas pracujących; o zdobycie klu· 
ozowych pozycji w 1ospodaree i w państwie przez klasę pracującą; o obronę państw 
nowej ludowej demokracji oraz o wzmocnienie prawdziwe&'O pn:ymierza narodów 
miłujących wolność i pokój. 

Partia zacieśni więzy z rewolucyjnym ruchem tobotnle7Ynt w świecie oraz udzieli 
poparcia dąieniom do międzynarodowej jedności proleta.rfackfeJ, sawodowej I poH• 
tycznej, która oprze się o narodow1i samodzielność robotników oraz o nierozerwalny 
sojusz między robotnika.mi świata a Związkiem Radzieckim, pierwszym pa.ńatwem 
robotniczym, realłzuj1cym wielkie dzJefo budowy sooja.llstyczneJ w naszych Q7.Ma.Ch, 
urzeozywist:niając:iym hhltoryczne zadania. Rewolucji Pa~dz.iernlkoweJ, sta.nowlące 

zadania klasy robotniczej całego świata. 

Partia zespaJaJąoa dorobek żydowskiej i ogólnoludzkiej kultury oraz czerpiąca 
ie źródeł rewolucyjnej nauki ł z tradye1i bohaterstwa. socjalizmu - oprze swą działal­
ność w dziedzinie wycho-wania I uświadamiania o światopogl1id i 11y11tem walki kla­
sowej marksizmu. Partia będzie dbała o stworzenie żydowskiej kultury pracy oraz 
o chaluco\V\\ i socjali&tyozną treść życia. 

Elementa.ml zjednoczonej partii 82' jej chaluoowe ł proleta.ri&ckle źródła, jej dą­
ienla do syntezy między walką klasową a budownlctwem socjalistycznym w mieście 
I na wsi, dzieło kolonizacji robotniczej I kolektywnej oraz kształtowanie ruchu cha· 
lucowe1-0 wśród młodzieży łydowskiej i robotników żydowskich we wszystkich 
krajach diaspory. Elementy te określają pa.rtię jako siłę organ~ującą i kierowniczą 
w wychowaniu, na hachszarze i w aUJl. 

C. Partia świadoma Je.st posłannictwa żydowskle&'o ruchu robotnlcz~o, w Pale· 
stynie I roli narodowo·wyZwoleńczej walki klasowej oraz hegemonii robotniczej 
w syjonizmie i jlszuwle. Padia będzie walczyła o samodzielność klasową ruchu ro­
botniczego we wszelkich dziedzinach życia oraz o WŁmocnienle jedności Histadru~ 
(Ogólnej Federacji Robotnikó~ Żydow~kicb w P-tlesbnie); będ~ie ona dążyła do jed-
ności wśród ogółu robotników pale~• ·„,, ··'""'!Cf' klnowf'.i i poli'--~7•w:. 

NA FRONCIE POLITYCZNYM 

W walce politycznej o realizację 1>YJ:Jnizmu rozwiązanie zagadnfrm.• ,J dcstyń· 
skiego, partia będzie się kierowała następującymi zalładami: 

a) otwarcie wrót Palestyny dla wielkiej imigracji żYdowskiej, szeroko zakrojonej 
lu_dowej kolonizacji oraz wykorzystanie wszystkich możliwości ekonomicznych kraju; 

b) polityczna samodzielność narodu Żydowskiego, zapewnienie mu wyłącznej de· 
llyzji w sprawach allji, kol-OnizacJł i budowy; 

c) zachowanie całości kraju oraz wyzwolenie co spod ja~ma imperializmu i za. 
rwarantowanie rzeczywistej samodzielnośol; 

d) nieprzerwany wysiłek dla uzyskania poparcia i pomocy dla syjonistycznego 
dzieła ze strony 1łł 1101tępowych, demokracji I ruchu robotniczego całero świata; 
międzynarodowa odpowie~zialność przy pełnym 11dz.łale Związku Radzłeekłego, r.a 
realizacię zobowlą,za\'i wobec narodu żydowskiego i politycznero reiYmu w kraJu: 
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Z p r ze m ó w i e n i a J.. Cha z a n a Ziednoczenie zost,ło 
wykute w wah:e 

,,Zna-jdu,iemy się na początku walki, któ 
f'lłl .!t~ie się coraz bardziej ci~żka. Rozmia 
!!I i treść tej walki w niemaleJ micrzp usta 
?One będą przez drogę społeczną i poli tycz­
ną, którą kroczyć będą siły obronn6... 

narodów, i równotłprawnienia wszystkich 
obywateli - ·wyzwali wszystkie 81Ce sily 
dla dzieła ratm1ku. 

Tylko drogą braterstwa narodó10, walki 
o nasz byt i samodzielność uniknieniy gro­
tfłCYCh nGm niebezpieczemtw na tvm fron­
~". 

" My pomożemy w utworzeni-u talciego 
państwa i będziemy zmierzali do prawdzi­
ice i samodzielności politycznej. 

Kraj nasz znajdu.ie się na slcriyżowaniu 
dróg swiatowych i nic bardziej nie :sagra­
ża naszemu bytowi, ;jak podparządkowanie 
się silom reakc.ii śtviatowej. Społeczny po­
stęp w świecie iest koniel'Z»ym dla nasze­
{lo narodu i tylko prz11 .ie.ąo pomocu bę­
dziemy mo9li stworzyć nasze dzieło. Wszy­
scy milu.iący pok6i w świecie są naszymi 
.~przymierzeńcami i svrawa nasza iest ści­
śle związana z ic'h s11rawą. Na:rlle z.jedno­
czenie przyczyni się do skierowania pań­
stwa na tę drogę". 

W c!alazym ciągu J. Chazan poruszył 
kwestię ratowania diaspory i podkreślił, iż 
glównym nosicielem ratunku będzie ży­
dow.!ki ruch robotniczy, a każde zjednocze­
n'8 w jego lonie - wzmocni nasze możli­
U>Ości w te.i dziedzinie. 
„Obrtśmy na tym /rem.cie osiągnęli pelną 

~ohdację naszego ruchu rn otniczego. 
Naaze z.iednoczenie przyśpieszy dzielo ra­
tu"H" i ukutaltuje oblicze wielkieqo obo­
zu mlodzieży w diasporze". 
Mówiąc o decyz:ii ONZ., J. Chazan pod­

~tl, iż jedynie państwo, które będz~ 
iłtj"łylo do postępu społecznego, bratersttoa . .,.. 

W dalszym ciągu Chazan zanalizowal zn 
gadnienia wewnętrsne.i walki i podkreślił, 
iż ustępst1.oa co do charakteru i samodziel­
ności mchu robotniczeao znieksztalca.ią 
oblicze j'8zuwu. Mówca skrytykowal re/or-

...-nmtneunn•n•u"'"""'"tnu1nuuu111un11nn11t1uuu1u1n11111uun•ttnnu1u1nu111unu•n•nuun1u1onttttłltunHnnun-ttuntnnnu; 

Robotniczej w . Palestynie 
. e) rnobłllzaeja mas ludowych dla walid politycinej, nie1;>nerwana haa.Jl&)a; roło­

woAć do obrony t walki - nawet pny ub'eiu sijy - o aliję, kolonłlaeję i ułrsymanłe 
lllły obronnej, a takie przeciwko pog-wałcenlu pra.w wolnośol ~łowłeka; 

O dążenie do iydolWlko-arałH!klero porozumienia oru stwone~ w11>óln~o 
troatu łydowskłeb i arabskich robotników dla usta.nowlenla pokoju między narodami 
l reaHzacJi IOCjaHzinu w ra.maeh wspólnej ojczyzny; 

I') stworzenie polłtyesnego ust.roju, oparieco o: 

1) wolnoś~ tmigncJl l kolonizacjl, l'OlfWój kra.fu na rzecz syJoni.sł;rczne10 dzkła 
budowy i dla dobra wszyStkich młeszka6ców, ora1 h'dowsk" aa.moclsielnośó poll­
tycznll. 

Z) wsp6ł1,>racę, wzajemną pomoc oraz r6wnou1;>ra.wnlen!e narodowe l polityczne, 
tl'Ykluczająo motlfwoścf .supremacji l podponądkowanla "' stosunkaeh między na­
rodem żydowskim powraea.jllcym do swe10 kraju, a .masami narodu ara.bskieg>o za­
mlenkuJll~fo ro, 

I) kontrolę l decnlę młędzynArodowll, umołllwfaJllcą norm&ln:r rozwój dzieła sYJo­
nfsłycmiero oraz pnestrzeg1,": '"'\ prawa obu nacod6w. 

PO UCHWALE ONZ 

W noWYch wa.runkach Pi.llHynnycb wytworzonych po uchwale ONZ, pa.rłla wd­
młe J>ełnY' ud.zlał-mimo 1weco neratywnero w zuadsłe stosunku do podtd&łu u.Jo 
- w odbudowie państwa żydOW11klero i w Jeso obronie. ' 

a) Part.ta b~le wyma.rała, by pailstwo 11Pełnfło Hł'll płonJenlcll rolę w dsledałnłe 
realizacji syjonizmu oraz wobec narodu bdowsklego, zapewnlaJ11:e szybką l swobod!lll 
aliję oraz Jej absorpcję w kraju, nłeprzer11•any rozw6J chieła kolonhacjl, w1mocnłenłe 
lily obronnej oraz konsolidację ro1proM10~0 nM'odu i1do'W9ltlero ctok~ dzieła 
JYJonismu. 

b) Partia będ~ wa.leiyla o demokratyczno-ludowe 1 łwłeckte oblfose pai\1hva, 
o he1emonlę ruchu robotnicze10 w rządzie, o rozwój kr&ju ł reformę roln„; o podnle­
sł.enle stopy bciowej wszystkich mlenkańców, o poetępowe ustawodawstwo soojalne; 
o zachowanie sa.modzlelnoścł ł 1wobody orranlzowa.nła się klasy robotniczej w Jego 
związkach pollty111nycb, zawodowych, gospodarczych, społecznych, kulturaln,yeh i wy­
chowawczych. Partia będzie wal(l1;yła przecłwko siłom reakcji f Hres:rwnero kleryka­
U1mu, o wykorzenienie faszyzmu we wnełklch Jego pneJawach-o reallucję 100Ja 
llJsmu. 

c) Partia będzie walczyła o pełne równoupra.wnienle dla wny1łkich obywateli 
t&k Zydów Jak i Arabów, oraz dątyć będzie do kształtowania st-01unk6w wsp6łpraey 
l braterstwa· między narodami w państwie. Będzhi ona dĄźyła do przyspieszenia roz­
woju sił socjalnego wyzwolenia w narodzie 11rab1klm oraz utworzenia wspólne.-o 
trontu socjalistycznel'o z masami robotnlozymi, fell&cmaml l po1$ę1;>ow" lntelłrencJll 
w narodzi'e arabskim. 

' d) Partia będzie walczyła o rzeczywtatą samoclzkllność paAstwa, nleiawłsłeso, 
pod względem politycznym, wojskowym i ekonomicznym od all łmperlali•mu, oras 
pneciwko przekształceniu lfO w bazę knowań lnterweneJoniatyosnych: będ&ie wal~ 
czyła o politykę pokoju i demokracji, o trwaJy 10Ju1B z nosicielami poet~u w łonie 
ZJednO<lZonych Na.rodów oraz o stosunki wzaJemne10 zrozumienia I współ1;>racy z na­
roda.ml krajów arabskich. 

e) Pa.rtla będzie zmierzała do pogłębienia współpr&ey I Jednoścl ekonomklsneJ 
między obu państwa.ml, żydowskim ł ara.bsklm. będzie walc11yła przeciwko wszelkim 
przejawom szowinizmu oraz tendencjom supremacji i a1ruji l będ'lli~ dzialala w kie­
runku rekonstrukcji całości Palestyny n.i. bazie porozumienia m~ę?zY ob.u narodami 
oraz uchwały miętlzyn~ . , ·· .- :„1'.i . 

W JISZUWIE 

a) Partia widzi 1~ „ .. . "ct - Israel (oficjalna organizacja skupiska iydowskie10 
w Palestynie) ramy dla samodzielnero rerulow.mla wewnętn.nero tycia całeso 
jlszuwu. 

b) Partia będzie dbała o zachowanie demokracji Jltizuwu. _!!.ędzie walczyła 
o -prawdziwą reprezentację całeco jiszuwu w AMJfat-Hanlwcharhn <Zsromadzenle 
Narodowe), w Waad Leumi (Rada Narodowa) i jego łn1tane,Jacb, w cmłnaoh I w mu­
nlcypalitetach przeciwko podważaniu zasady wyborów demokratycznych I samo­
wolnemu ograniczeniu praw wyborcó•y, 

c) Partia będzie walczyła o prawdziwe zespolenie w1zysiklch kurii w społeczeń­
stwie, pod względem kulturalnym i wychowawczym 1>raz przeciwko uprsywileJowa­
niu jakiejkolwiek gru1,>y. 

d) Partia będzie walczyła o świecki charakter Kneset-Israel ł o Jej wyzwolenie 
1 religijnego nadzoru . o budowę społeczeństwa żydowskieio na za.sadach wolności 
i;umlenia i sw obody w kształtowani:· form życlowsch. 

e) Partia będzie walczyla o sprawiedliwy rozdział obowiązków 'w ealym spole· 
czeństwle w dziedzinie mobilizacji świadczeń i podatków oraz t1rzealwko nadmierne­
mu oba rczaniu nimi pracujących I nlezamoinych warstw S(lolecznyclł. 

Uwag a r ~ d a.kc j I : Platforma zjtdnoczcniowa zawiera 
t ' dzialalnoś cl w ramach Histadrutu. którv opubliku:fc-my odd~:lelnl„ 
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mistyczną drogę Mapai i podkreślił, iż 
obecnie staną naprzeciw siebie dwie siły. 

.,W ykorzystamy każdą okaz ię dla utwo­
rzenia wspólnoty syjonistyczno-socj!llistyc:z 
ne.i pod warunkiem, iż ruch robotniczy nie 
sprzeniewierz11 się swe.i roli''. 

W l;;ońcu swego przemówienia, J. Cha­
zan poruszył kwestię prawdziwe.i wspólnoty 
i . zwie~chn'ictwa idei, pTzy Pf)mocy, l~to­
rych, można bedzie utrzymac prawdzvwe­
braterstwo w partii. 
„Jedność robotni lców miasta i wsi i wspól 

na wartość na.sz'!Jch partii - są 1'~kc;,imią 
. powodzenW. Mszego zjednoczenia". 

Rachunek 

Ze sł6w A. Kownera 

;.:, w*illdm wzruszcrtiem A„ KOWNER 
0111sal historyczny olcres wielkiej lmtastro­
f l/ naszego pokolenia. Wspomnial on obro­
nis bojowników .ąet t i podkreślił , ~ż ejedno­
czenie zostafo wykute nie tylko tu lecz 
rowmeż w miastach i Zasach i w drodze 
do :Palestyny. 

„Dla mnie, członka Haszomer Haoair 
dzt..~iejszy akt z.iednoczenia }est wielkim 
wydarzeniem i jestem p.ewnym, iż zostanie 
cno pogłębione i rozszerzone" . 

s mien a 
(Z przem6wienia Dr M• Sneh) 

„Wizja zagłady po8taivila na$ przed 1 ś~~ kraju. :i wiemy, "!e za plecami 
przepascią, ivizja panstwa otio01lzyla p~ed stał' imperw,llzm pryty3s~i . . . 
nami szerokie horyzonty. Oba te .f~k~y W'!/ W o/Ji~zym cnągu .mowca podkr_eślil, ~ 
magają głębokiego 1·achunku sumienta. zagad~~ie stos":'nkow z. A raba·m1! ustC!l~ 

Faszyzm jest t ym okrutnym W1'0fłiemt tJOPfYc.1ę naroqu zydowskiego w ~e1 czę~m 
odpowiedzialnym za te zagład~. Czyż żydzł ~ta. ,;yv~polna .w~lka z Arabami przeott.0 
mogą nie walczyć 0 Z?liszcze1łie qo~ k.o mtpenalizm~ 3est dla nas kon1uz~o8-

. ' • . "' · etą, dla utrzymarna normalnych stosimkow z 
N owa W~}na s1m~towa oznaoza .dla nas Arabami w Pakstynie i w a<}Siednich pań­

noic11 T!eblin~ę. f!z1ka antyko~unistyczna s.twach. Imperializm jest ostatnim etapem 
kam~ania moze się przek~ztalcic w he~ ~pitalizmu, a faszyzm ostatnią :jego kartą. 
antyzydowską. A'!tysemtcka bomba .moze w tej walce „iie może b.yć wątpliwośoi 
dopomóc do rzuc~ma bomby. a.t"'"!-~eJ. Sa- gdzie znajdziemy się, g.dzie jes,t nliejsce na 
'.»~ przygotowania dp noweJ wopn1 ~agtra- rodu żydowskie.qo". 
:t.aJ<ł naszemu bvtowi. , w k&ńcu swego p.17zemówienia dr. M. 

Dlatego też powinniśmy się przylączyc S.'l'łeh wyja.ini1,. j~kie ok~liczności ~kloni~~ 
do miłujących pokój ail po8tępu, delnok.-ra- go do pirzystąpiema do ZJednoczone.1 Partu . 
cji i socjalizmu ze Związkiem. Radzieckim ,,Jako. żyd, sporządza3ą~~ rac_htfnelc t~go 

, . • pokoleni<i - a to wcz.yntc wmien k l~dy 
na e21ele, ktory przed 30-laty wzmosl sz.tan Z~d - po 22-ch latach azialal'1!oaci By jo-
dar rewolucji. n.stycznej, io ciągu któryc1ł bylem ewiąza· 

Dzisiejszy żyd wie, że ty}ko s1ct.lpiem~ ny ~ chalwcou~~m syjonizmem ł z wa1~ą 
tiarodu żydowskiego 1v o.iczy;mtlł zapewni pne~wko reakc.1i .- uwa.żalem za · swo3 
jego byt. . . obcn~(fZek tuJzynić w typi przela'liowym 

Kto p'la.nuje zagładę sy1onizmu 1 - My ~~e ten kr:ok -. . stanąc ~od ~~tandarem. 
1.0iemy, kto strzela do nas w różnych czę- Z3edno~one1 Partu Robotnicze1 . 

Nasze poslanniclwo 
(Dekończenie ze str. 4). 

pracę i kolonizaeję, przez ni~wisloś6 po- Pn.ynosimy w dani budują,c-emu Histra­
lityczną, i międzynarodową. solidarność ro- drutQwi masowa Haapala i skonsolidowa­
botniozą, - kraj ten znowuż się zjednoczy ny obóz obrońców. 
i odzyska swą całość . 

Do H'stadrutu i Hechalucu 
„ A cóż przynosimy naszemu Hiatadruto­

wi, palestyńskiej klasie robotniczej i Płll" 
tiom, znajdującym się w jej łonie? Niesie­
my im w ' dani całą naszą wierność i ofiar-
ność dla aliji, dzieła chalucowe-
go, Haapala, „kibusz awoda" 
(zdobywanie pracy), dla dzielą. budownic­
twa naszych osiedli - dla samodiielnoa1ci 
nasze.i twórczej pracy. Nie prosiliśmy niko­
go o zezwolenie i ni• czekalilmy na. niczy­
ją zgodę, jeśli chodzi o aliję, Haa1>ala i 
chłonność kraju. Nie prosiliśmy o zuwole­
nie iadnej władzy, żadnego pańatwa, żad­
nego aojusznika. Nie czekali4my, ani nie 
spodziewaliśmy się rozkazów i aprobaty 
naszych sprzymierzeńców. Każde~o tyda, 
który miał możność i potrzebo imigrowania 
do tego kraju, byliśmy gotowi organizo­
wać, ochraniać w · drodze do Erec, wyzwo­
lić i przyjąć do naszych szeregów. Przyno­
simy temu Histadrutowi, który rozbudo­
wuje sie na zasadach masowej imigracji 
robotników, naszą zjednoczoną wol~, samo 
dzielność naszej pracy, naszą. lącznoąć ~ 
galutem. Nasze trzy ruchy pr;ez całv czas 
czerpały swe soki z diaspory. Oblicze nasze 
zwrócone było do diaspory. Nasz syjonizm 
nie był syjonizmem luksusu, syjonizmem 
duchowego samozadowolenia - nasz syjo­
nizm był syjonizmem realnej ojczy:my. Z 
chwilą naszego zjednoczenia wzmogła się 
jeszcze bardziej nasza wierność dla wspom 
?lianego kierunku. Dlatego przyno11imy ze 
sobą pewność kontynuacJi dzieła lfaąps.ła. 
Nie czekam7, dopóki otworzą dla nas Je· 
den z portow. Port ten słusznie nam się 
należy i należał się nam jeszczę przed <łzie 
siątkami lat. Otworzą go nasze okręty, na­
si maapilim. Nie możemy naszych maaapi­
lim karmić przyrzeczeniami duchowego 
ośrodka i ojczyzny, buduiącej się na prze­
strzeni kilku pokoleń. Do tych rna.r..pilim, 
szomrów i chaluców w diasporze, do dzie­
cka i młodzieńca nie możemy powiedzieć: 
czekajcie długie lata, póki tu . wy,budujemy 
wspaniałe dzieło. O,iczY,zna m~ sto.i.ąca 
otworem dla swych synow - me zawiera 
w sobie piękna i nie ma żadnP..i warto­
ści. ~adnemu, z naszych sprzymierzeńców 
nie przyrzekamy przerwania Haarala -
nawet na krótki okres czasu. 
••••••••„&••••••••••••••••••• 

SEIDMAN SAMUEL poszukuje brata ~we-
go Abrahi; ma ur. w Borszr.zowle b . woj. tar­
nopolskie. Przebywał podczas okupacji w 
Rosji. 

Wsze1kiP inform'łcje proszę kierować na 
adres : S. SEJnMAN LJNZ - El}E~SBERG 
Camn . .. Star nr Dawid" BI. 4-11!-I 

„ 

Sprzymierzeńcy pokoju 
i miltdzynarodow ego 

social1zmu 
Zjednoe.zenie to przynosi w dani nasze­

mu krajowi silną i niezłomną. wolę utrzy­
mania w nim pokoju. Przynosi siłę dodat­
kową dla międzynarodowego socjalizmu -
dla tego w nim odłamu, który wierzy w ro­
botnika, t. zn. wierzy, iż -robotnicy są w 
stanie wybudować nowy świat na podwali­
nach swego ducha, swej organizacji i 11wyeh 
ideałów. Tę dań przynosi ono partii Leni­
na, która świeciła niedawno trzydziestole­
cie istnienia Związku Radzieckiego. Trzy­
dziestolecie istnienia państwa robotniczego 
- państwa, które przeszło dwa oktesy in­
terwencji i wybawiło w walce swej kultu­
rę ludzkości, socjalizm i demokrację z gro­
żącego im niebezpieczeństwa. władz Y" fMzy 
stowsldej. Zjednoczenie nasze :iest na~ural 
nym sprzymierzeńcem tego ruchu, ktorego 
najszczytniejszym zadaniem jest utrzyma­
nie pokoju światowego. Jesteśmy bowiem 
ludźmi kolonizacji, ludźmi pokoju w tym 
kraju, ludźmi rewolucji w tym kraju i w 
krajach sąsiednich - ludźmi, zaintere11owa 
nymi w klasowym zróżniczkowaniu narodu 
arabskiego i w rozwoju robotnika i chłopa 
arabskiego w tym kraju i we wszyeatkich 
kraja()h 811,siednjch. Jesteśmy zainteresowa­
ni w dziele rozwoju i po~ju, a nie. w eks­
ploatacji tych krajów, jaJfo punktów opor­
nych reakcji i baz dla trzeciej woinv awia· 
towej. Jesteśmy naturalnymi sprzvmierzeń 
cami państw demokratycznych i Ori;zaniza­
e 1i Narodów Zjednoczonych. Stanowimy si­
łę wierz11:cą, walczą.cą. i budującą dzieło po­
ko}ówo w tym kraju. 
Dążymy do ziednoczenia klasowego, do 

zjednoczenia p01itycznego wszystki.!h robot 
ników w Palestynie. Lecz iedność ta win­
n'.l. być oparta na zasadach walki, samo­
dzielności, potęgującej siłę robotników w 
Palestynie. 

Pod koniec chciałbym -powiedzieć parę 
słów we własnym imieniu. Jako j€den z 
aześciu towarzyszy, którzy - wraz z Re­
mezem, Jawnieli, Berłem Kacenelsonem, 
Den Gurionem i Ben-Cwi. - podpisnll pier­
Wl!zą odezwę „Achdut-.ł..woda". uważam 
9iebie za wyraziciela tego posłan*twa w 
0becnym zjednoczeniu walczącej rewolucyj 
nei cześei Palestyńskiego ruchu robctnicze 
°-'l . Wyrażam nadzieję, że uda nam się 
:, ' "Or7.vĆ iednoś1; robotnicza. ·rtórei zada­
.; rc będzie sta~ "ie pionier em narodu 5 
• H' ifł.liznm 

'f cchak Ta?e.nkin. 

' 
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Odezwa ZASS-u do Stude. RIO' W Dwulecie Koła Akademików 
· we Wrocławiu 

Koleżanki i K oledzy! szych wro~ów i sprzymierzeńców, aby zna- Oto nasze cele: 
leźć dla siebie pole dla dzl;tłania„ Odparcie imperialistycznych knowań, 

Stoimy dziś przed wydarzeniami o nie· Oto wrogowie:· mających na (!elu sparaliżować realizację 
zwykłej doniosłości historycznej. Naród a) imperializm angielski, który pragnie decyzji ONZ. 
nasz po 20-wiekowej niewoli uzyskał pra- uczynić z Palestyny bazę na Bliskim ,Wscho - walka o swobodną imigrację bez an7 
wo do sam0dzielnego państwa. My, młodzi dzie i nie dopuścić do istnienia żadnego gielskiej kontroli, 
zadecydujemy, czy jesteśmy zdolni do nor· ośrodka myśli postępowej; - o legalizację i uzbrojenie Hagany o 
malnego życia we własnym kraju, jak b) reakcja arabska, popierana przez An· likwidację band arabskich · utrzymanie 
wszystkie otaczaiące nas narody, czy też glików, korzystająca z pomocy niemieckich bezpieczeństwa w Erec. 
zasługujemy jedynie na dotychczasowy oficerów i innych grup faszystowskich, - o nawiązanie pokojowej współpracy z 
los bezbronnych, bezsilnych tułaczy, bez· podburzająca masy arabskie do niszczenia Arabami dla rozwoju ekonomicznego kraju. 
liarrlie pf;>niewieranych, bezlitośnie niszczo· osiedli żydowskich: Cały ciężar walki spoczywa na jiszuwie pale· 
nych. Zaważyć może stanowisko każdego c) odszczepieńcy, którzy swymi nieod- styńskim zmobilizowanym w szeregach Ha-
2yda na całym świecie; wszyscy muszą powiedzialnymi aktami terrorystycznymi gany. Jesteśmy jej jedyną rezerwą. W Erec 
wziać udział w wielkiej bitwie, jaką przyj- przynoszą. kolosalne straty jiszuwowi i pa- rezerw nie ma, tam walczą wszyscy. Mu· 
dzie· nam stoczyć o nasze wyzwolenie. Prze-

1 
raliżują planowe akcję Hagany, wywołując simy wykazać, że tę rezerwę tworzymy. Nie 

de wszysłli.im zaś my musimy się znaleźć nienawiść mas arabskich. wolno nam żadnej sposobności pominąć, 
w pierwsze~ linii frontu walki o rzecz naj- I sprzymierzeńcy: przed żadną przeszkodą się cofnąć, aby 
cenniejszą., ja'l.'.;ą. naród posiadać może, o na a) wszystkie kraje prawdziwie demokra- wykazać swą gotowość. 
szą samodzieln\'Ść państwową. Nie wystar- tyczne ze Z;viązkiem. Radzieckim i Polską Czy to będą. oświadczenia lub demon· 
czą tu słowa uzlli'l.nia, czy pochwały dla wy- na czele1 ktore uznaJą nasze prawo do sa- stracje, akcja inforamcyjna i propagando· 
siłku ji;>zt1Jwu w Ęrec. Inną winna. byft od- modzielności, P<?P~erają nasze wysiłki, gd·''ż ·va, pomoc materialna, - wszędzie musimy 
powiedz na bolesny skurcz serca, Jaki wy- same toczyły nieJedną walkę -0 swą w.-- ;) rać udział, być organizatorami i nie za· 
wołuje każde nazwisko z ooraz dłuższych zależność, potrafią ją. cenić u siebie i znaj:::. . ·ahać się, gdy trzeba będzie czynem be.z· 
nekrologów z Erec. 'Nie dla podziwu pada· je.i wartość dla drugich; • pośrednim zadokumentować swe przekona· 
ją młode ofiary spoś!:ód tych, ~t~rzy wczo b) ~szyscy l_udz~e, , ~tórz~ nie ~a tracili nia. 
raj jeszcze karczowali pola Ga).j.lei, nawad- poczuc!a sp~aw~edl!wosci, .ktorzy me mo~ą Nie zawiedźmy jiszuwu w decydującej 
niali pustynny Negew, a dzis z tą samą patrzec oboJętme, Jak tysiące tułaczy, kto- ·walce. którą prowaPzi z myślą o nas! 
spokojną zaci~tością, ni~ugiętą <!dwagą i rych jedyri)'.m przewi~iet?-ie~ jest chęć po- Zarząd (Równy Związku Akademików 
wiarą w zwycięstwo sweJ słuszneJ spraw.Y wrotu do OJczyzny, więzi się w obozach za Syjonistów-Socjalistów w Polsce. 
bronią osiedli Kfar Ecjon, czy Starego Mi~ drutem kolczastym. 
sta. Nie dla chwały, czy rozgł?Su stt!dell~i ---------------------~-·------------­
i uczniowie zamiast na uczelnie udaJą się 
w tych samych grupach, często pod kie­
rownictwem tego same~o profesora, na gi:a 
niczne pozycje Teł-Awiwu, lub patroluJą 
drogę do jei-ozo~imy .. Nie. dla s~awy czy 
brawury narażaJą oru zycie swe i dotych· 
czasowe osiągnięcia ok1:1-pi_one krwaw~ 
znojem, nadludzkim .wysiłkiem. Krwawią 
oni •za nas i dla nas! . 

Za nas - za tych, którzy w czasie ostat­
niego kataklizm\!- spokojni~ żyli poą o:;łoną 
Armii CzerwoneJ. gdy narod nasz smiertel 
ne otrzymywał ciosy;_. za tych,. kt?rzy oca· 
leni z piekła o~upacJ!· P!z~raz~!li potwor· 
nością ówczesne] bezsilry.osci, dzis obserwu· 
ją jaką troską. otacza się naszego. dawnego 
kata. 

Zapełniają się d.~lsze. karty. w księdz~ 
naszej martyrologu. Nie będziemy S{>okoJ-
nie patrzeć, jak inni pa.dają z,a na·::! . 

Wyrwani z normalnych torow rozwOJ<?_· 
wych, z głębokimi 'urazami psychIC~n:ym;, 
uleczymy swe rany tylko w ~ntuz.1az~ie 
budowy własnego kraju, '!". k~orv ~n zm~· 
nie obawa przed przyszłoscią i zatrze eię 
straszny obraz przeszłości, gdz}~ ?dzys~a­
my utraconą. ~ gettach młodosc. l starue­
my się podobm. do naszych. braCł w Ere!!J 
śmiałych nieugiętych. znaJących wartosc 
swych o~iągnię~ i ś~iadom:ych celu swych 
wysiłków: Musi~y. 11'1:1 pomoc, aby wypeł· 
nić obowiązek. 1aki ciązy n~. naJJ, po~osta· 
łych przy życiu _wobec , 1'1:1!Jionow ;n~ew~n: 
nych ofiar, aby me dopusci.c do mozhwosci 
powtórzen,ia takiego kataklizmu. . , . 

Zdajemy sobie sp;rawę, z kon_iec~nosci 
udziału w tej walce i ocenmy nalezycie na-

............................... 
DO ŻYDOWSKIEJ MŁODZIEŻY AKADE­

MICKIEJ W POLSCE. 

Koleżanki1 i Koledzy! 
Ręka imperialistów. 8.l!gielskich wesl!qł z 

reakcją arabs~ą uslłuJe. przes.:i:kodzic w 
zrealizowaniu historyczneJ decyzJi ONZ. o 
utworzeniu pa.ń.'Stwa żydowskiego w Pale· 
stynie. 

Wieczór Na ta na· 
Jedno z ostaitnioh zebrań ZASS-u posw1ę· 

cone było wspókrreimej poe-zjii hebrdljskiej. 
Wieczór pw1wadził IJ?O.e·ta Na,!Jan Gro'Ss, kttó­

il:y po ogólnym wstęp.ie oid<:zyitaił ISIZelrei!J u<bwo­
rrów, przetłU11I1aczonyoh pnz,ez niego na język 
p.0J.1S1k!, do.dając do każdego krótkiie objalŚnie· 
nie. 

WdękiSzuść oibecnyoh zebknęla s.i.ę po raz 
:pie!l'1W61LY z proo[ema.tyik.ą nas.rej bo.gaitej he· 
braj~kiej poezji, niądoSltępnej dotychooas dła 
nieznających hebrajs!k.i-ego. 

Oclk,rV'to przed nami no>wy, wspaniały 
śW:iait. Swtiait dhaJl;uoa - świ1a1t co.dziennych 
"Zmagań J r.adości szairego człowieka, ~t.óry od· 
zw.ierciedla się w pleśni w 1f:11POSÓb prosty i 
b ez.ipośredni. 

Współcze1S111a po.e·zja hebrajska, to po.ellja 
wyłpn1e !wdowa i tym, różni 61ię ona od ipqe-
zji mnyob. naro.dóiw. " 

W&półczesny poeta he'brajsłci to nie. arity· 
s;ta tf:'W0a7.ący w ~y s;wajeg-0 gabinetu, o.dsu­
nięty od świaita i iluw. To ohaJuc, kotóry w 
woJnyoh od cięilkiiej pra.c:y d1wi•lach wyip.o­
w.iada ·llo wsrz:ystk.o, co~ 1tmapi .taJk jego, jwk i 
gromadę. 

Każdy w.iertSZ na:tyohmiai&t po „IP'f,zyjści111 na 
swiait" z.amienia się w p:iieśń. Kit<oś gdaJi·eś kom· 
iponuje meilodię li z ust d-0 USlt przechodzi pio· 
senka, dociera do seir-ca. lk.oari:dego chaluoa, mó· 
'Wi mu o jeqo życiu, p;raJCy. miłości i wa!Ic.e. 

INatan GrolSIS u9:oriy~ mat·erieł clh.ronologim· 
nie ii talk go dolbrał, ~e ~a·liśmy ogóilny o­
ibrarz rozwoju hieibJr.a~llikiej p.oerltjł, a. tym samym 
li żydiia. w Erec. 

Pierwszym. z wymlienionydl !pil'~ preJ.e· 
geruta IPOetóiw był Bialillc, kitóry sloi na pogra· 
n.ic.zu st&ego i nowego świa·ta. Wiersze - jego, 
.pełne pe.symiz.m.u są tY1P0We dla poety, kltóry 
Wlięk&wść swego żyda S1Pęd?lił w 9ał1uicie i z 
bJli$lk,a oglądał martyirofo9ię gnębionego li po­
n1eiwieranego narodu. 

&buoha, podz..Lwiia i obur.za s.ię Z>ltrae.em; 
„co za berz.c:tJelny ISZ'Czenda:k! Hebrajsikd .it talk, 
bez ogródek, bez żadnyclJ. względów na fallc>t, 
że 'P'rztecieQ: to język jest ś1Wliętyl". 

Nie mo;ż,e się pogo:dzić z btalk.fom dy&t.ansu 
między „tymi 6/laryimi nazwami, a 6myikliem, 
co sqów tych użyiwa". 

MHość do młodego po!loolenia z.wycięża jed­
nwk. w duszy sitMego. Zr001Umiał, że jego mały 
Gideon osiąnął to, ozego pOik.olenie, które.g-0 
języlkli:em „dz-iecinnym" nie byt hebrajs.ki -
nigdy nie osiągnie. 

·Wyjątek ~ ipo.emaiu Lam.dana „Maisuda" o.d· 
czy1taln.y doSkonail.e prz~z N. Grossa, ujaiw111ił w 
pelm niezwylkłą silę i ro<Zmaob. teqo uitiworu. 

O codziennej praicy na roli, oroe li siffi\Tlie, 
o•djp.ottynlku świą1JeC'Znym, wailce i śmie.roi na 
postterunilm:, o si·lnym zwiądm między cułym 
życiem ohailttU:i!., a rz.iemią, w kitórą wstiąka je· 
go po1t i częsito kirew, opoiwiedzia!ły nam na· 
stępne w.iers'lle Szlońsildego, Alrtermama i inne. 

Wieczór z.aikończyły liragmenty Ultwoirów 
dwóch młodych poeitów o z~emie iinnym dla· 
r.alk.terae, z~ugująoe przeto na wzmianlk.ę. 

Plie'I'ws.zy - to f!ragment poem'illbu Mefa·a 
Boss•aka „Z o'tldhł·ani", pisanego w olbooie w 
~aszo;wd1e, a pmedhow.anego prneri zn'illjomego 
Pola!ka. 

Drug.i - to wyją·teik 1: w.iiillc\ie.go p.oe· 
matu au1toib.io.graificnne90 Beni>CIJlllina T~einr 
baitllllla,, pitSanego podczas JPOibyitu w Poh;ce w 
I!'. 1946-47. Poemat nosi tyit.ui „Wcroo1ra1j6'LY 
dzień. !Il pmg.u" (;,'IimoJim al hasaif") il jest spe· 
cja!lnie cieik:aiwy dla m!ło,dzd,eify żyidowslk.'iiej w 
Po~'51Ce. Znaijdujemy w nim boiw1em re1Meiksje, 
kitól'e só.·ę nawnęły poedie wraz ze W151POmnie­
niami pmestzlł.oOOi i dziieciń~a. spędwnego 
w żydowslkii.ej dzielnicy W<JJrsrIX»Wy. „Czy być, 
ay też nie?" Z<>61tać w noiwym świecie, czy 
wrócić do 1S1tare.go? Ooo problem, kitóry &Jtał, 
lu!b stoa p.raed nietiednym z nas. Poeta znaila~ 
wyijście i podaje je nam m.ówdąe: 

Dnia 17 stycznia w sali Teatru Lalek i Ak 
tora we Wrocławiu odbyła się uroczystość 
2-lecia Koła Studentów wyższych uczelni 
we Wrocławiu. 

Z ramienia Zarządu Koła akademię zagai­
ła kol. Krajndlerówna Stefa, witając przy­
byłych na uroczystość przewodniczącego 
W~. ob. Egita, przedstawiciela Centralne 
go Wydziału Młodzieżowego ob. Kwaterkę. 
kierownika Wydziału Młodzieżowego we 
Wrocławiu ob. Chmielnickiego i pozosta­
łych członków prezydium WKż. 

W imieniu prezydium WKż przemówił 
ob. Egit, który podkre~lił o~brzym.ie ?si~­
nięcia we wszystkich dziedzmach zycia zy­
dowskiego w Polsce, szczególnie na odcinku 
oświatowym., wyrazem czego jest wysoka 
c:,rfra studentów-żydów. 

W imieniu CKżP przemówił ob. Kwat er­
ko, witając w serdecznych ~owach uroczy­
stość studentów wrocławskich. Prelegent 
wskazuje na luki, jakie ciągle istnieją w 
naszym dorobku kulturalnym., na brak kon­
taktu młodzieży akademickiej ze społeczeń­
stwem żydowskim i apeluje o wykazanie 
zrozumienia dla najistotniejszych bolączek 
żydowskiego skupiska w Polsce. 

Z kolei ofos zabrał ob. ChmielniclN, któ­
ry stwier~a, że praca kulturalno-oś~ato­
wa Koła Akademickiego we Wrocławm da­
ła wyraz zainteresowaniom problem~tyką 
życia żydowskiego. Mówca wskazuJe na 
okoliczność że każda kultura narodowa 
rozwija się' nie tylko przez referaty i dys­
kusje ale dokonywuje się także przez . głę­
boką i wytężoną pracę samokszt.ałcemową 
każdej jednostki. 

Bandy arabskie inspirowane przez im· 
perializm angiel~i prowadzą ~alkę pr~e­
ciw naszym braciom w Palestyme. Codzien 
nie na ziemi palestyńskiej I!adają .w C!bro· 
nie życia i mienia żydowskiego zolmerze 
:qAGANY. 

· E:ała głębia i oitchłań cienpiień żyid~C!h 
odbija 1S1ię w jego poitężnyioh, pełnych ni1eiwy­
sfowionego bólu, ,,iw.ierszćllOb. gory~y·· . 

Zasadniczy referat o działalności Koła 
Akademickiego na przestrzeni j'ego dwu­
letniego istnienia wygłosił przewodniczący 
Koła kol. Rosler. Odczyt sprawozdawczy 
był uzewnętrznieniem wszystkich etapów 
rozwoju Koła Studentów we Wrocławiu. 
Pierwszym jego zalążkiem była nieliczna 
grupa studentów licząca 18 osób. W roku 
następnym liczba wzrasta do 80, by w cl<lwi 
li obecnej osiągnąć cyfrę 360 osób. Równ<?· 
legle do wzrostu ilościowego ulega zasadru· 
czym przeobrażeniom świaqomość i posta· 
wa żydowskiej młodzieży studiującej. 'Y 
przeciwieństwie do pierwszego okresu, kto­
ry był nacechowany absolutną biernością 
i oderwaniem od naszej rzeczywistości, 
okres dzisiejszy ch.arakteryzuje głębokie 
zrozumienie dla procesów narodowych, 
kształtujących naszą .św}.adomość .. Ist~ieją 
cy żyd. Dom Akademicki przyczyn~a się .w 
wielkiej mierze do skoncentrowania życia 
społecznego i kulturalnego studentów-~y­
dów. Została zorganizowana systematyczna 
praća kulturalna i szeroka sieć samopomo­
cowa. Mówca wyraża podziękowanie ·całemu 
społeczeństwu żydowskiemu Dolnego Slą­
ska, które w zainicjowanej przez Zarząd 
Koła akcji pieniężnej samorzutnie przyc~y­
niło się do zebrania sumy czterystu tysię­
cy złotych, przeznaczonych na cele samo­
pomocowe. W toku dalszych wywodów pod· 
kreśla wzrastającą aktywność Koła Aka­

„A może wybuchnąć i serca swe wzmocnić? demickiego· we wszelkich akcjach politycz-
no-społecznych przeprowadzanych przez 

1 grabiet wyprostować l chwycić za ster, społeczeństwo żydowskie na Dolnym !§lą· 

HAGANA - zbrojne ramię jis?luwu, 
przyszła armia żydowska. w Pal~stynie, P<?· 
trzebuje pomocy wszystkich 2ydow na swte 
cie. · . 

Ciężkie i tra~iczne d!~ jiszuwu palesty!l· 
skiego zmagama zmobilizowały cały narod 
żydowski dla akcji pomocy walczącym bra­
ci.om w Palestynie. 

w tej akcji nie może zabraknąć ani jed· 
nego żyda. · , 
~ydowska młodzież akademicka, ktora 

przoduje "".e ws~ystkich akcj8;c~ ~arodo· 
•vych powmna I tym razem swiecic przy­
kłade~ dla . caiego społeczeństwa żydow­
skiego. 

Koleżanki i. Koledzy! · 
Niech nikogo z nas ni~ zabraknie w ~k­

cji pomocy ~aszym braciom .w Palestyme ! 
Dajmy swoj maksymalny l ~od~Y. wkład 

w dziPło obrony nasze.i niezawisłosci nar?· 
dowei w wolnym, demokra.tyc~nvm pen· 
stwie żydo·,~:Jdm w Palestynie! 

Zarząd Kola Akade1niclr.iego pt•zy Ko­
mitecie żvdowski.m 'WR Wroolawit.t. 

W ja&kira;wej spraoc.zności do pesymill.tmu 
Biallilk!a pozoiSta'j~ optym.islł:yoma poezja Czer· 
niiohowsildego. Bałiwochwa,Icrzy wprost czciciel 
,pięlk.na., pełen nieS'trudzonej energJii i radości 
żyda, daoe wyuiaz swojemu na5Jlaw1eniu w 
niez1Wykle liicmycih utworadh. 'JlwÓlrc:zość Oter· 
nicllo.wsikiiego je;;.t wyjąitlkowo boga.ta i wszech. 
sbŃmna. SpecjaJnie 7ia.śługują na uwagę ou· 
downe „Idyi1le", w kitóryoh opiewa pi~no 
pro:yrody ~ urrok spokojnego, rodzilnnego życia. 

Cz.ernichO'WJS'ki ma dwiy kult dla siły ciała 
,i ducha, nawiąz.uje do heroicznych oikxesów 
łtistoirlii Żydów i tam swika m. in. &Woich bo­
haterów. 

Najb&rdz'iiej mo!Ze praemówiły do 111as wier· 
sze Raohetl, ootÓII'ych bell wzrusrrenia slłuctać 
nie podobna. 

W proostyob słowach pOlbrafiła poe~ka·chailu­
ca wyra~ić tyle mifości do ojczyzny. do zie­
mi, tyle smutku z powodu osobi&te1j tragedii, 
że nawet w przekład-zie nie sbra.ciły one nic 
ze swojego czaru (co jest oczyw!.ście i nie· 
małą zasługą tłumama). 

Fragment po.emaitu SzymolllOWitC'lla „Okru­
chy nocy" ukazał n!IJID nowy probl!>m Ojciec , 
przedstawkiel starszegc· oo!lmlenia s.µogląda ­
ją(' na synka który s.zcz-ebioc?.e po hei'n.ajs!ku 
„jaik gdybv ten lez.vii O~ jego O·O Wi·eików" · 

.· 

Naciągnąć swój iagiel na. wicher swobodny, sku. Na zakończenie kol. Rosler wyraża 
Za cel ocalenia jedyny w&iąć bl1Zeg?." przekonanie, że student żydowski w okresie 
Słoiwa poety-chaluoa wywariy gł~b-Oik.ie historycznyclt rozstrzygnięć dla naszego 

w!l'arienie na iw~y1S>b'k.tic\h - na tych, k•tórzy od narodu będzie stał godnie na straży intere· 
daWllla wyb.raili wsik.<a:Mną ipra,erz,eń drogę, jak !!ÓW i honoru narodowego. Po części oficjał, 
również. i !fa tych wśród · n:as, kltór.zy jeszc"Ze nej odbyła · się bogata część artystyczna, w 
oiągJe swojej drogi sz.uikaiją i walhają się. której zadebiutowało nowopowstałe koło 

Wdzięczni jesteśmy Naitanow.i Goos;;01Wi, dramatyczne. Na szczególne wyróżnienie za 
kitóry iprz.E!IZ swój do'Skonaiy prrzekła.d i t~teli· sługuje „Rapsodia" Brahmsa w wykonaniu 
genitną iin•tel1P'1'etację, pozwofil nam niierz.lwyik.ile kol. Mauzner i pieśni żydowskie odśpiewa· 
p.rayjemnie IS'pędzić wiemór, oll<lrl poznać przy· ne przez ;kol. Lindenbaum. Spośród utwo· 
naijmniej w części to, <!<> polW'inno nam \Wl.'Zyst· rów deklamacyjnych ze specjalnym uzna­
kiim być ·blislk.ie, a jes·t tak bairdw daileikd1e. niem spotkały się recytacje własnych wier-

Na1leiy 51podziewać &ę ?!godnie z życzeniem, szy kolegów CB.ramoj w języku rosyjskim 
wyrarżonym na za.kończenie 'P!"llell preO.e.genta, „1:yd" i „Bersen na noc D. P." oraz kol. 
~e wiecu..ór ten pohudzii i 'llac'hęci wieb z o·bec- Appla poemat poświęcony -pamięci Mord· 
nyoh do zajęcia się he:bra-jstką poezją i łi·tera.· chaja Anielewicza. Głębokie wrażenie pozo­
t\Jlrą w ogóle. stawił wiersz „Buty" w wykonaniu kol. 

P·rzy nietlos.ta:tec.znej jesltcze znajomości ję· Kramarz. 
z~a hebrajskiego u na6zej młoldzieiiy, odoz,u· . _ . _ 
wa się 6i·lnie brai.1< od,powiednidh przekładów. Niezwykle efektownie wypadły popisy ta-
DlateqD też bvłoby bardrui porżądanym, afr:~y I neczne kol. Gryglewskiej „Polka r,ndrusow 
Na<tilr. GrnS6 nie pn <'H"testał na tym, czego do · ska" i Taniec orientalny". Kol. Auerbach 
1'.onał i udostęp:1il na111 n'ejednc jes'Z-oze aircy· ł ." · 
dz.ieło nasz.ej rodzimej hterel'll:ry. wygłosił tryskaJący humorem monolog w 

Re.n.Ja Weksle1 języku żydowskim „M~ ,pierwszy depoz~"• 
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Inauguracja Tow.· Przyj\aci.6'.l
1

_:~~:!::p!!:k: 
Unl·wersytelu 'Hebra1·sk1· ego :2iYDOWSKIEJ w SANTIAGO. 

SAN\f'IAGO (!TA) - Pod gmach klubu 
gminy życ!l.Gwskiej w Sa.ntiago nie wykryci 
dotv:chczas sprawcy podłożyli bombę. 

WARSZAW A. W sali Hotetu Europejskie· 
go o1było się 11 lutego inauguracyjne posie­
dzenie Towarzystwa Przyjaciół Uniwersytetu 
Hebra.j'Sl.\i-ego w Jero.z0<1imie, 'l'Wolallle z hl'i· 
cj.atywy dyrektora finansowego Uniwersytetu 
- M. Sm.etił'S'OOl<l i członka Rady Krajow'i!j 
Tow. Przyjaciół U. H. w Jerozolimie inż. E. 
Leszczyńskiego. 

Na posledzeniiu b)~li olbecn.i m. in . . prze­
wodniczący CKZP, A. Berman, nacz. ra!bin WP, 
dr KahCIJlle, dyr. Jo i,n•tu w P-0•l.s'°" - Bein i 
Barski, przedstawiciele nauki polskiej prof. 
prof. Kotarbiński (rektor Uniwersytetu Łódz· 
kieog-0) R01Sta.filiski (one w. Komitietu Pu-zyjoaiżni 
PWsk.o-Pa.leótyńskiej) - Ztclwwski J Miiohał-0· 
wicz, poeta Julian Tuwim, dyr. biura praw­
nego kancelarii cyw:Jnej , Prezydenta Rzecz­
pospolitej adw. Kleinerman, kiero.wnik Wy­
działu Wschodniego MSZ Korvin Pawłowski, 
prof, A. Szaf, prok Sawicki i dyr : Agencji 
Żydowskiej w Warszawie dr Langnas. 

Posiedzenie zagaił dr Szneurson, który po. 
witał zebranych imieniem Uniwersytetu He­
brajskiego. Wspomniał on o tragicznym losie 
żydostwa polskiego i ze szczególnym pietyz­
mem nakreślił postacie twórców i działaczy 
Towarzyis1twa PrzY'jadót Uniw·emytetn.1 Heib~~j­
skiego w Polsce z p.rof. M. Schorrem na czeie. 

,,Przy.byłem o.becnie do Pol'Sk! - opowie­
dział Szneunon - z kolegą drem Lesz.czy11.­
~im z po1eoenia Uniwersytetu Hebrajskiego, 
a jednym z mych zadai1 jest wznowienie dzla 
ł.alności Towarzystwa Przyjaciół naszego Uni 
wersytelu w Polsce. 

,,Towarzystwo to i s tniało w Polsce przed 
powstaniem Uni.wersytetu Hebrajskiego, a po 
jego założeniu rozwinęło ożywioną działa!· 
ność - gromadząc: książki dla naszej, pół mi­
lkina tomów liczącej biblioteki uniwersyte­
cki"ej i kierując kwiat młodzieży żydowskiej 

do uczelni na górze Scopus. 

,,Obecnie nowy zarząd p'owinien traktować 
zbieranie \csiążek dla biblioteki uniwersyte· 
ckiej, jako naczelne swe zadanie. W tym 
miejscu chciałbym wyra.zić swą wdzięczność 
dla CKŻP za przekazanie do naszej dyspo. 
zyc ji bogategQ księgcnbioru o treści judai_ 
stycznej i religijnej. a także podziękować 
wszystkim osobom i instytucjom, które ułatwi 
ły nam przesłanie tych cennych książek do 
Palestyny". · · . 

Omawiając inne zadania przyszłego zarzą 
du Towarzystwa, mówra stwierdził, iż zarząd 
powinien poświęcić ! wiele uwagi i wysiłku 
Idei 5'1Jw'Ołrzenia ka1tedry dziejów żydos.l'Wa po~­
skiego 'Przy Uniwersytecie Hebrajskim. Ka· 
tedra ta powołana będzie do badania historii 
Żydów na ziemiach polskich - od zarania 
tych d7iejów, aż do powstania w getcie war. 
szaw~kim. · 

„Ni,ewąt1Ptliwte - zam111C7.ył dr S:z.neurs-0n 
- z tej katedry będą wygłasz.ane cykle od:zy 
tów o historii i literaturze pols'!.dej, bez któ­
rych n.ie sipoisób Ztl\)zumieć dzieje żyidostwa 
p0<Lsik1ie90. Zwróciliśmy s~ę więc z prośbą o 
pomoc materialną 1 naukową do Rządu R. P. 
I jest!"śmy pewni, iż Rząd Polski odniesie sł~ 
z caibkowi1tym zro:rumiein:i.em do tej w'lJllios!ej 
idei" ' · 

Mówca odczytuje następnie urywki ze swe 
ąo memoriału . w tef sprawie, przedłożonego 
Rządowi Polskiemu. . 

Kończąc swe · przemówienie dr Szneurson 
wyraził ży::zenie, by praca Towarzystwa przy 
czyniła się do zacieśnienia przyjaźni polsko­
żydowskiej. 

z kolei ź krótkim przemówieniem wystą. 
pil inż, E. Leszczyński, który podkreślił, że 
nierozerwalna więż łączy żydostwo polskie z 
jis?Juwem pa1estyńslk1m. Oznaijmił om, że wy· 
leniono tymczasowy zarząd Towazystwa w 
składzie: przewodniczący - Julian Tuwlm, 

·------·----~-""' _..,.._...(J-~ ~-z przemówień na zjeździe 
Zjednoczonej Partii Robotnicze; · 

Z PRZEMóWIENIA SZ. KĄPŁA~SKIEC:O 

}}Towarzysze, delegaci zjazdu, przynoszę 
W aw swe pozdrowienie dla ,jedności robot­
niczej, walczące.i jedności socjalistycznej i 
chalucowej tworzące.i się na tym zjeździe. 

45 'lat znajduję się w żydowskim ruchu 
robotniczym, w ruchu socjalistyczne[}Q sy­
:ioniz1nu. Przsd · kil~u. <'lnie.11iącqnvi„ m:i~9.,.4Q 
lat od czasi" ·st.w<JFzenia. pierwszego , $.wiatą· 
wego Związku Jeobotników_, który wypisał 
na swym sztandarze hasla wyzwolenia na· 
rodu i czlowieka pracującego spod jarzma 
kapitalistycjnego i ucisku feodalnego oraz 
odrodzenia narodu żydowskiego fako nara· 
dit pracującego i wolneg.o w śwe.1 o .?czyź­
nie. 'ft! am na myśli zjazd inauquracyjny 
Związku Poale.i·Syjon - na lctórym zosta­
łem wybrany wraz z Ber Borochowem jako 
jeden z pierwszych sekretarzy. 

Nie chciałbym być źle zrozumiany, _jeże­
li powiem, że wlaśnie ten dawny związek, 
to przymierze życia, pracy i myśli skłania 
mnie do powiedzenia towarzyszom realizu­
jącym z.iednoczenie w tej przelomowe.i 
chwili dla narodu i kraju, syjonizmu i ży­
dowskieqo ruchu robotniczego - co myślę 
o tym dziele utworzenia znacznie większej 
siły robotniczej - zna-eznie bardzie; skon­
solidowanej". 

W dalszym · ciągu Kapłański omówil 
dzialaltVJ.§ć obu jednoczących się ruchów 
Podkre4,lil on. iż iv szeregach _jednoczącej 
się partii znajdą się powstańcy gett, twór-

2. 

cy kolektywistycznego ruchu kolonizacyj­
nego oraz założyciele żydowskiego ruchu 
robotniczego. Zmagania najemnego robot· 
nika w mieście i na wsi oraz ro?otnika w 
kibucu - znajdą swó_i wyraz w tym zjed· 
noczeniu. 
' W· końbu~swągo przemówienia; Kap'lanski 

wyrazu tiddzieję;iż Z:jednoczcma P_ttrlia 11~­
dzie spelniala z zapałem i rozsadkiem swe 
poslannietwo ,,narodowe i i.socjalne. 

ZE SŁóW. J. CUKIERMANA. 
I . CUKIERMAN ( AN!.I'EK) ·:JOflkreślil. 

i~ 1,: tym zjednoczeniu realizu.ie się wizja. 
żyr1owskiego podziemia. · 

,,Już wtedy w podziemiu zjednoczyliśmy 
si~ na barykadach Warszawy, Wilna i Bia· 
łeqostoku. Z.fednoczenie to .owiane jest du· 
ckem Jósefa Kaplana i Mordcha.ia Aniele· 
1.dcza. Spotkaliśmy się z da~ stąd w dias­
porze, podczas, krwawych dm. 

Jednoczymy sie dla tei mlodzie~'lf. którą 
wychowaliśmy, dla tego domu, który budu· 
.ie sie. dla uczcset~ia pamięci tych, lctórzy 
nie dotarli tu. 

Jest em przekonany, że tu w tym. kraju 
nie 'DOwstanie qetto warszawskie, ten roz­
dział nie powtórzy się więcej. 

Ten wielki dzie,i, w któ1'Jjm realizu}e się 
zjednoczenie rewolucyjnych sil w l'lyjor.iź· 
mie, jest przełomowym dla cale.i młodzieży 
żydowskiej w diasporze". 

J~ Szvigel • 

członkowie zarządu: dr. Bardach, dr A. Beirman 
B. Bermanowa, Jarosław Iwaszkiewicz, -..Tabin 
dr Kahane, adw. Kleinel!'man rektor Kotarbiń 
ski, dr M. Mazur. plr>0f, MJ::halow~ płk. 
Ołomucki, dr Parnas, .K~wery PruszJYński, 
prof, Rostafiński, prok.' Sawicki„ prof. · Schaf 
i 'Prof. Żukowski . 

Mówca składa swój mandat na r~e nowe 
go zarządu, życząc mu powodzenia w pracy, 

Następnie przewodnictwo posiedzenia obej 
muje dr. A. Berman, który w swym_ słowie 
WS'tępnym podk:reśła 7..nac.ŁEnie 5l?O•tk.anda 1 prre.d.&tawćciedi nauki i krułtuuy po•lski.ei1 
z delegatami Uniwersy•tetu Hebr.a}siki-=go· 
i reprezentantami żydostwa polskiego. MóW1ca 
zaznacza, że spotkanie to odbywa się w crnvi 
li, gdy w Palestynie naród żydowski toczy 
dramatyczną i krwawą wal~ę o niezależny byt 
oańetwowv. Jes•t to dowodem is•tnienia łącz· 
~oo.Soi między el: tą kultu~y pol.sOOiej -a aiw.amgar· 
tlą narodu żydowskiego i ininycl. niarodów, Wio· 
dących bój o wo~ność i s.pra,wiedliwość 51PO-
leczną. · · 

Dr Berman stwierdza, że nieliczne skupisko 
żydowskie w Pols-::e nie zrezygnowało z tra. 
dycji trzech i pól milionowego żydostwa p.ol 
skiego i rozwija żywą d7iałalność lt11łturalną 
CKŻP z zadowoleniem przyjął wiadomość o 
utworzeniu Towarzystwa Przyjaciół Uniwersy 
tetu Hebrajskiego i w miarę ;wolch sił pGprze 
jego działalność. -

Wybuch zniszczył doszczętnie ca.ły 'dom, 
w którym prócz klubu, znajdowała się r6w 
nie.ż bl1>1ioteka żydowska oraz synagoga. 
Wvrządzone szkody oceniane są. na 30.000 
funtów szterlingów. 

.· 
DELEGACJA .,UNfTED JEWIRH 
APPEAL" W OBOZ..<\.CłI D. P. 

MONACHIUM (ITA) - Delegacia „Uni 
ted Jewash Appeal" - które.i zadaniem 
i.est zl!ladanie sytuacji ~ydów europejskich 
oraz położenia w Palestynie - · przebywa 
ober:nie w N~emczeeh, zwiedzając obozy 
D. P. 

Delegaci zwiedzili m. in. obóz w Foeren· 
wald. położony w odległości 25 km. od Mo· 
na<:hiam, gdzie spędzili oni w barakach 
dzień i spożyli obiad razem z uchodźcami. 

Obecnie delegacja udaje się do obozu 
Lechfeld. 

DZIALALNO$C JOINTU W RUMlTNII. 
BUKARESZT (!TA) - Jak :>śwrndczył 

d;vl'ekfor Jointu na Euronę dr S.•hwarz, 
między tą instytucj~ a rządem rumuńskim 
doszło do oorozumienia, które umożliwi 
ł'()zszerzenie działalności Jointu w Rumu-
nii. ' 

Na podstawie tego porozumienia, żyw­
ność i odzież dostarczana przez Joint bę­
dzie zw·ołniona od wszelkich opłat celnych. 
. Ustal'!no również zasady przekazywania 
fundus.zow Jo in tu. 

Dr. Schwarz oświadczył, iż jego zdaniem 
„zrobiono wi1'!lki krok naprzód do usunię­
cia trudności technicznych. które dotych­
czas nrzeszkadzały pracy J ointu w Ru­
munii". 

MIĘDZYNARODOWA DZIAŁALNOM 
ANTYSEMITÓW 

Omawiając rolę Uniwersytetu Hebrajs..lcl.e· 
go , mówca zaznaczył: .. Uważam l)niwersytet 
Hebrajski nie tylko za uczelnię żydostwa pa­
lestyńskiego, lecz za ogniskc;> kultury narodo­
wej. Toteż będą nas żywo interesowały prace 
;!, du-::h samego Uniwersytetu. Wierzymy, że 
tak, jak państwo żydow;;kle będzie postępowe 
i demolcratyczne - a o to będzie W"l.l.czyła 
.awangarda społeczeństwa żydowskiego w Pa 
lestynie - tak i Uniw~rsytet Hebraj5iti, głów 
ny ośrodek nauki żydowskiej, będzie .:ufot·l 
kultury postępowej i świeckiei. 

Koi u:ąc swe przemówienie A ~er.n'·' wy. JOHANNESBURG. (!TA). Wiele przed-raził nadzieję, iż działalność Uniwersytetu siebiorstw i firm handlowych Południowej 
Afryki otrzymało ostatnio listy ze Szwecji, Heb~a ;!·:€go będzie szła ręlrn w rękę z po.;q zawieraiace oszczerstwa i obelai pod adre-p'lv1a ciałalnością kulturalną na ~ ~~ym świe sem ~ydów. " 

<. •, ' .„. ~zczególności '' .)olsr.e. Wobec tego Zwią.zek Gmin żydowskich 
"1. k01ei wystąpill · prz:i-is~awicieie n•~t· ld w Unii Płd. - Afrykańskie.i zwrócił się z 

polskiej: rektor Kotarbiński i prof, Rostafiń· protestem do konsula szwedzkiego, który 
ski, którzy omówili stosunek intelektualstów przyrzekł porozumieć sie w tej sprawie z 
polskich do idei rozwoju Uniwersvtetu Hebraj gabinetem sztokholmskim. ,Tednocześnie 
skiego _I ~adi ·wyraiz; tnekoilljiilliu, że ucz.ep1·i:a .zapęVfn!J . .\>.tt J)t?!:edstawicieli żydowskich, iż 
ta będzie Jednym z sffic:lków, 11.d.noczącycl\ efa· rzadow1 Jego ·bar:lz-o· zależy na tym. h:v' po-
1ę lud2lR.ośai, a prze-z nich ludzlkość całą w łożyć kres propagandzie rasistowskiej w 
i.mię prawdy surowej i nieoot~liwej. . -· · 1~~ęą~i. .. . . . ' . . . r z przemówieniem wystapił 1Tównież poeta Zw1ą.zek Gmm Z:vdowsk1ch zwroc1ł się 
Juliam Tuwim. · · r?wi:ież do rzą.du UnE z propozycją. zabro-

Następnie wystąpił prof. Michałowicz l sze niema podobnych przesyłek przez pocztę · płd. - l'lfrvkańską.. reg mówców, którzy naświetlili rolę i zadania W między czasie ze Szwecii nadeszła wia-
Towarzystwa Przyjaciół Uniwersytetu Hebraj. domość. że w na1"bliższych dniach rozpocz-skiego w Polsce. · · 
111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 me się w Sztokholmie proces prze~iwko Ej-narowi · Aabergowi, autorowi tych pamfle-
8.000 BRYTYJCZYKóW OFIAROWUJE tów. 

SWE USŁUGI BANDOM ARABSKIM. Rozprawa odbedzie się zaocznie, ~dyż 

LONDYN (obsł. wł.) - Jak donosi 
„Daily Mail" w Anglii ma być utworzony 
,.Legion Arabs:d". który połączy się z arab 
skirni silami zbrojnymi. 

Dziennik nada.ie, iż delegacja arabska w 
Londynie jest w posiadaniu listy 8.000 
Bryty,iczyków, którzy ofiarowali SWP. usłu­
gi Arabom, walczącym przeciwko żydom. 
Komitet „przyjaźni brytyjsko-'l.rabskiej" 
opracował już tajne nlany, celem sprowa­
dzenia do Palestyny ochotników brytyj­
skich. 

Aaberg - uprzedzony o mającym nastąpić 
aresztowaniu - zbiegł. 

~YDOSTWO WEGIERSKI~ 'TWORZY 
SIEC KOOPERATYW 

BUDAPESZT (ITA). Na Węgr?:e ~h roz­
noczeła się akcia. ma.faca na celu 7ebranie 
2 milionów forintów dla stwor3enia sieci 
kooperatyw żydowskich w kraju. 

W akcji tej bierze udział „Joinc". 
Przypuszczają., że w wyniku tej akcji 

około 40 proc. ludności żydows1ri.>. • na \Vę· 
grzech usamodzielni się gospodarczo. 

Pr:"?H il '-f 'if'„h ·. bodawcy Lipszyca, ani pani Liosz:vC"Owej, 
Służąca Marianna Siwek, która wyniań· 

czyła dzieci rodziny Lipszyców, sama była 
bezdzietna. Przybyła do Lodzi z okolicy ło­
wickiej, licząc około czterdziestu lat. Obec­
nie żadną miarą pojąć nie mogła tego wszy 
stkiegc:>, co działo się do koła niej. Kobie­
ta religijna. bogobojna. noszą.ca stale na 
szyji medaliki i paciorki z Jasnej Góry -
na próżno starała się dociec przyczyny nie 
szczęść. które spadły, tak nieoczekiwanie, 
na iei żydowskich chlebodawców. 

RODZINA LIPSZYCOW 
! ani jej dzieci... Nie oni są. tymi, którzy go-
1 tuią zagładę Polsce i jej synom„. I Po takich ''ozmyślaniach Marianna Siwek 
podnosi się ze swego posłania w pokoiku 
służbowym - spoko.ina, świeża, iak gdyby 
nowonarodzona. Usta iej rozpogadzają. się 
uśmiechem słońca. które otrzą.sneło · się z 
ciężkich, upiornych chmur. Serce iei znów 

WiedŻiała wprawdzie, iż żydzi - 11 iedyś 
przed długimi wiekami donuścili się ciężkie 
go grzechu wobec Syna Bożego. Zbawicie­
la wszelkiej istoty ludzkiej na ziemi. Wy­
diy·zyło się to jednak bardzo dawno. przed 
niepamiętnymi czasy„. Prawdą było rów· 
nież, że nieraz w niedzielę słyszała z am­
bony sażniste kazanie przet:!iw żydom: :?:y­
dzi są. bogaci. posiadają • bez liku 7.łota i 
srebra; na skutek czego chłop i robotnik 
polski pogra.żeni są. w nędzy. A ieśli żydzi 
jeszcze bardziej porosna w pierze, gotowi 
oni zawładnać f'ałą. Polską. i podkopać wia­
rę wszystkich chrześciian.„ Gdy wracała 
po takim kazaniu z kościołn. do domu. nie 
miała po prostu sił. by wspiąć się na scho­
dy do mieszkania Linszvców. W głowie jej 
kotłowało. nogi cią.żyły jak ołów. serce bi­
ło niespokoinvm. przyspieszonvm tętnem. 
Przez cały dzień nie mogła nikomu z do­
mowników pa'trzeć w 0czy. Leżała samotna 
w sw~rm pokoiku służbowym, po107<,11ym 
obok kuchni: w ciernnei lrnmórcc. ktńrP.i 
ściany ukraszone były niezliczoną · ilością 

UDAJE SIE DO GETT A 
świętych obrazów. Nie wiedziała, co począć 
z myślami, które obsiadły .ie.i głowę. jak 
stado złowróżbnych wron. Nie miała prze­
cież prawa nie . wierzyć w słowa, które pa· 
dły z kazalnicy.„ . Staruszka usiłov.'!lła . sa_l· 
wować swych gospodarzy od brzem1ema 
ciężkich oskarżeń i zarzutów. Boć - mię· 
dzy Bogiem a nrawd~ - on, gospotlarz jej, 
pan Lipszyc, cóż takiego wyczynia? Sprze· 
daje chustki w swym sklepie. Cały dzi(!>ń 
siedzi za ladą., nad ~tórą uginaią się półki 
z chustkami - więc je sprzedaje. Któż _.ie· 
szcze? - Dawid, starszy chłopak, ktoc:v 
uczeszcza do szkoły„ . · Odchodzi wr;r.e.~uym 
rankiem - wraca na obiad. a notem sird;r.i 
całymi godzinami nad książką i uczv się. A 
może właśnie on? Może przygotowuje się 
tam, w szkole, do wojny przeciwko nam i 
do zniszczenia ojczyzny.„ Nie jest to jed­
nak do pomyślenia. bo szkoła · iest czysto 
polska i lic:i:v zaledwie dwóch 2ydów„. A 
może zawiniły tu dwa maleństwa, Simele 
i Mirele, które przez cały dzionek wyRiadu­
ją na dywanie w pokoju .iadalnym i bawią 
się? A może sama pani Lipszyoowa. cho­
rowita osoba. która częściej leży w łóżku. 
aniżeli . chodzi po mieszkaniu. A j(!>śli już 
wstaje - cóż robi niedozwolonego? Liczy 

bieliznę w szafach, ceruje skarpetki, poma· ohviera się, jak taiąca sadzawka w prze­
ga ' jei w lmchni... dedniu wiosny. Uradowana śpieszy do dwoj 

A jak się rzecz ma ze złotem i srebrem, ga dzieci, bawią.cych się na dvwanie. Bie-
1{tóre ~ydzi nagromadzili pono w nieprze- rze ie na kolana i pieści, niczvm małe 
branych ilościach? Prócz srebrnych lichta· szczeniaki. Znów gwarzy dobrodusznie z 
rzy, które stoia w oszklone.i szafce obok Panią. Lipszvcowa. chciahb.v sn„awić przy­
ksiag żydowsltich, widnieią. jeszcze w kuch .iemność swoim domownikom i f'z11je się 
ni duże. błyszczace patelnie, stare rondle. szczęśliwa. jak gdyby pozbyła, sic :akiejś 
moździerze. goarnki i misy. sporząd:i:one z złej zmory. 
lśniące.i miedzi. Stoia nieużywane od dłu· Gdy znienacka wybuchła wo.ina, ,,. móz-
~i"ti lat - nie wiedzieć po co„. gu Marianny znów zapanował cha'.)s. Przed 
Gdzież więc .Jezusie Nazareilski. tkwią oczvma .iei maiaczyły dziwne rzecz:v . Uli­

Twoi wrogowie i wrogowie naszej świętej cą. bieg-li żvdzi, w sw.vch dłu?°i<'h . czarnych 
ojczyzny? kat:'otach. a twarze ich były białe. wystra-

Jeżeli nie można posądzać o to wszystko szone. Na podwórzu kobiety żvdowskie 
iej gospodarzy, państwa Lipszyców, może nłakał.v głośno i rwały peruki 'na głowach. 
wrogów szukać należy wśród innvch ży- Ulica była zatłoczona bie1mą.cvmi ~>.ytlami. 
dów, których widzi na ulicy i spotyka w Na wszvstkich dziedzińcach. wa wr.zvst· 
skleuach - żydów z ogromnymi. r.zarny- kicb sklepach. klatkach S('h0cto,vv<'h i bra· 
mi brodami. w długich, czarnych chała· mach - stali oni gr-Jmadnie, w b•v:irzv· 
tach, z okrągłymi, czarnymi myckami na stwie swych żon i służ1Jv. Młodzi svnowie 
głowach? A może wśród tych, którzy stoją! ich. odeszli na fr.mt. bv walczyć " Niemca· na rynku - bez bród, z ogolonymi twarza- mi, a oni sami czekali na cud. Niedługo 
mi - i wygl!_ldaia prawie. iak nasi chłoni to trwało . Wkrótce na uJic9cb miast uY.-a­
łowiccv. iak włoF:<'ianie z rodzimej wioski" o:ałv się dh1~ie furq-011v z żołnierzami, zdą· 
Nie wykluczone, że oni to należą. do tych ~a]ące w kierunku wan nwski t- ą-o traktu. 
wrogów - lecz w żad·nym wypadku nie 
można zaliczyć do przestępców ani Jej chle :.{D. c. n.)' 
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~~~A~'~,„~!~~.~~. ,1 M'a s owe Zebra n 
wzywa ob . ob.: St, N ordona (KaS'Zalin), T . · · 

ia ludowe 
Kaltową (Koszalin) , ppor. E. Katza ·(Koszalin) , 

Ob. CEDERBAUMOWA (Łódź) wezwana 
przez ob. URYSONOW Ą składa zł. 500. 

Dr GOŁĘBIOWSKI LEON (Łódź) wezwany 
prze:z dra HOFFERA składa zł . 1.0()0. 

poświ11cone akcii pomocy Haganie 
Jak już podawaliśmy, w dniach od 15 lutego zacji z apelem u jak najwydatniejszą pomoc weżmie maaowy udzia.J: w zebrania.eh t>ubliez­

do 15 marca odbędzie się w całym kra.ju akcja społeczenstwa. żydowskiego w Polsce dla nych, demonstrując swą gotowość pomocy dla 
SZ. KACZEROINS~I - Pa•ryrż: , Składa zl 

1.000. pomocy dla walczącego jiszuwu w Palestynie braci w Erec„ Równocześnie zgromadze- walcząc\Cgo jiszuwu. 

J. TAR!MU --· Pa.ryri:, sildada z,ł 1.000. oraz jego sUy obronnej - Hagana. Dla zain- nia powyższe staną się manifestacją so1i- •••••••••••••••••••• 
S. KATZ!MAiN - Pa,ryż, slktła.da ~ł 1.000. 
GOLDBERG s z., wezwainy pnez oib. JAN- ·augurowania powyżsżej akc.ii odbędą ~ię w clarności z ji~zuwem walczącym o pl'awa ca-

K!IELEWICZA, s:lda<la Ził 300 i wzywa ob. ob .: 1 nad<,hoc10ącą niedzielę masowe zgromadzenia lego narodu do własnej samodzielności i da­

D. Bernho<lca - Szczecin, Ire;n.ę Kmik--Srzc.ze - ,ludowe w sieregu miejscowości m. inn. w Ło- dzą wyraz naszemt oburzeniu, w związku Z( 

(li1n , Peirlkal. Ktlape•, Blwm, dr-a La111JgiSrL!ego . d . 8 . i · W 1 · · · · 
K. EZRON i BRYLL isildaidają 7lł 1.000 J wzy- : z1, zczec nie, r-0c awm, ~atow1each 1 m- zbrodniczymi na.paściami przestępczych band 

wają oib. o•b.: dra K. Kmmisa - Łódż , inż . . :nych mias ',:- ch. aa.rabskbh, inspirowanych przez imperia.U-
M. Krak<JowStkiiego - Łó dź, dent. Radomsikie.go • lit k w· lki · B _..~ „ Na. zebraniach tych wystąpią, przedstawi_ S•Yczną po Y ę ie eJ ·:,,. ... nu. 
- Łódź, Riubi.na - Łódź, K. ~ra.s uckiego -
Łódź. ciele ~zyJtkich partii żydowskich i ; rgani- Niewątpliwie całe spolepz«•1stwo żydowskie 

Poll.". FUKS, wezw any p.rzez () b. Zł.OTKo·w- l------------------~.1:11"1.m„111":„Tr11"a.rr:1.l!'la':'l.1m,n111.;T111Tl'11tll':„~„"'· "'"Tll'll""'lm'!wm~Tl'fll'l'l'l!lllTl"IP.'ll':~!Ml!'!!'!'I' 

SKĄ, 5<kłada zł 500 i wzywa db . ob.: poi!'. M. j 
Lai_jf.ena - Lublin, Sz. Sxryf•ta - Lub1illl, Ha-
me.rsmm.iedta - Lublilll. I 

R. HOCHMAN , we~w.ainy prrz.ez olb. HO­
ROWHZA, sikłtuda zł 300 i wrz.y.wa olb. oib. : 
J. Feklmania - .W11odław, R. SeemaJna - W-ro-­
tlaw. 

J ÓZEF FUKS, ,werzwany JPnzez oib. SZU­
MACHERA, sikła,da zł 1.000 i wrz:ywa o·b. ob.: 
B. DaUllllam.a - Łódź , M . Gp~dSZ!ŁejlllJa - Łódź, 
C. K•loczeiwskie.go - Łóidż, 1Ti5.71fe.Jda - ł.ódż. 

GOLDBERGOWIE --, Waidoiwjce, wexwa1!1i 
pl"'Zez ob. RICHTMANA, siJclaidają :Ził 500 i 
wzywają ob. oib.: A. Eiclmeira · - Bielsko, 
Ha1berma1na - W\adowjc e, Naibla - ~raików, 

Ob. · ERENHANZ, werzwany ipil'Zez olb . 
SZTRACHMANA, 61k•lada zł 500 i wzywa. ob . 
o.b.: Szperberga - Kaitowtlce , E. Kaiufmaina -
Kaitowice, Ratajsi!O.ego - Ka:towice. 

A. CICER - K,a1roiwice, w.e'l'Wal!lY pr.zez A. 
KOHANA sik,łada zł 500 i wzywa oib. oib.: 
Fajda · - 'KaJt01Wioee , A. MolllJta.ga - K_atowi­
ce, z. Zygrajcha - KaitowJ<:e, M. Luftiga -
Katowice, A. PHc era - Katorwiice. 

„TRANSPORT" 
Spółdzielnia Transportowa 

z odp. udz. 

. Łódi, Jaracza 2, tel. 133-36 

Centrala Gospodarcza przystępuje 
do Żyd. Tow. KuituJy k Sztukt 

Zarząd Główny Towarzystwa Kultury il lektywnych członk6w Towarżystwa jak ko­
Sztuki r0zpatrywal na specjalnym posiedz~- operatyv.-y, instytucje kulturalne, kluby i in­
niu list Centrali Gospodarczej w sprawie ne organizacje. Ws",yscy członkowie Zarządu 
przystąpienia do Tow. Kultury i Sztuki wpła- podkreślili wielką ważność powyższej akcji. 
cając równoczesme składkę miesięczną zł. Przykład Centrali Gospodarczej winien nie-
250.000. Przystąpienie Centrali Gospoda=czej wątpliwie znaleźć wielu naśladowców. 
zapoczątkowuje kampanię werbunkową ko-

WILBUSZEWIOZ:, w-ezwal!ly praez H. WIL­
KA, składa zł 300 i wzywa oib. oib.: SaTę Dry­
k•e.r - Legnica, Zii s-lę Laufer - ZłOltoiria. 

BRAMSOH·N R., w f!lwa:ny prczez MANDEL- ;=:_:·••••••tt•••"'''''''''"'""-"'''""~"'''""'''""'"'"''''''''''"''''"'"'''''''''"'""'"""'„''''"'"''''"''''"''''''''''"''"u""'"'''' .... .... .... ... !.,"'"' 
B~MA, silclaida z,ł 300 i wrzyrw-a Olb. O"b.: N . 

ŻYDOWSKA PARTIA ROBOTNICZA rr ' , -~n"'mit 
~~~~mana - Leginica, B. Szyimell!nica - Leg-IE HACAIR W ŁODZI 

J . SENDER, wezwainy ptl'iez o!b. REź.NlKIE- E 
WICZA składa ził 300 i wtZyiwa oib. O'b.: N. : Komisja Kulturalna. 
Gutmaohera - Łódź , A. Richtera - Złotori a, E z dniem 1.ll br. w lokalu Domu Kultury pr„~ . „tii11skiego 
S. Kuaera - Złotoria . : 

H. AJMER, weewam.y p rrez NEMETA, ..J.9 uruchomion_e zostały kursy języka hebrajskiego dla począt-
skilada zł 500 i wzywa ob. o:b.: Svwanenfelda kujących i zaawansowanych. 
- Bielawa Grinbauma - Bielawa, I. EpSIZte.j-
.n.a _ Biel~wa, N. W ajnberga - S2lwaj.caPia.

1 
i Zapisy przyjmuje sekretariat łódzkiego Komitetu Partyjne-

J . MARGULIES, skł~da z.1 300 'i wzywa ob. ~ go od godz. 10 - 2 i od 4 - 10 wieczorem. Tel. 1.1.:.-16, 172-83. ~:: 
ob.: M. Fuchs.i - Bielawa, Tenenbau ma - 1 : ·' 

Bie.laiw;:. I: . 
;:.;:~~s!~!:;~~~;0 :~!~~:~.~~~ej~~ I ;.„ ... „„„„„„„„K„"""""r ... „.;„n„„„„„1„k„„„„„.a"""''""""'k·u„„„.,.„„„.
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mama - Bi·elawa, Sz. Luk.emburga - B1elalwa, 
F. Ba1Sii uka - Bielawa, _A. Gro15halll5a - Bie- TARNÓW Referent w prostych żołnierskich słowach 
la:w·a J Spiewaka - B1elaiwa I. Wegnera - · I · d k ' 

. ' · H w s· 1a'""a A Bei'deTa opowiada dzieje ruchu oporu zy ows 1ego. 
B1·elaiwa, . egnera - J-e· „, , , . · , . . . 
_ Bielawa, J . Glej tmaina - Bielawa-. l . . W. .sobotę, dnia ~1 styczrua br. o?był się z • * • 

Na ś lubie M. SZLAM i SZ. GKOłLdD-~_INE~ m1cJatywy K_KL wieczór tow~rzys~i. Imł pre~a I .w sobotę dnia 7 b. m. odbyła się w sali 
zebr.a.no nrzez BLATSTEINA - o :ffi\.O , Lol ta o urozmaiconym programie cieszy a się .. tl' K ·t t z d k ' go uroczysta 

· ,. · r fr k · sw1e icy orni e u y ows ie 
2.000. . iczną . e _wenc1ą._ . akademia z okazji 46-lecia KKL. Po wystę-

Ob. ENGEL - Le.g 111ca, we1Z.wany prnez ~- W niedzielę, drua 1 lutego odbył się w Io- 1 h . ł d h h anków s k łY Tar-
SADE, ;;.kłaida zt 700 i wzywa oib. oib .. : J; PeJ- kalu Zjednoczonej Partii Poalej-Syjon w Tar- I pac na1r:n ° szyc wy~ ~w . .z ? 
mu•ryna _ Łódź, M . Fles=era - Legnica, nowie referat tow. Rubinka z Warszawy. butu, w 1ęz~k.':1 hebraJskn1:1 1 zagaJemu przez 
Hurtownię Ruch" - Łódż · . f t . "ł b t przew. Kom1si1 KKL w .l31elsku mgra Stern-

TAB AK 'szAJA skła da .zl 500 i wzywa ob. . Na ':"~tępie r~ eren ~ma~ 0 et~ną sy ua".' lichta, referat poświęcony działalności KKL 
ob .: ·B-d Friied man' - Łó dź, J . KoHń'Slk.ie.go - CJę mi_ę z~naro ow~, s anowiącą 0 _zrmig~n wygłosił dr Kraus z Krakowa. 
Łódź . o re~~izacJę ~chwaf:y ONZ ~ sprawie pan- W częśc' artystycznej wystąpili żydowscy 

FUKS ALEKSANDER, wezwainy •przez mz., stwa zydowskiego w Palestyn e. . ar tyści Filharmonii z Krakowa z śpiewakiem 
SZYPERA , skł a?a. Ził 1.?00_ l '!12Y'Wa ob: ~b_' : ~· Scharakte:yzo:wał on stosune_k pos~~~gol- Polskiego Radia Marcelim Kauflerem na cze­
KajmeTSa _ Łodz , M .. ~1lsk1ego - Łodz, lek. nyc? . odłamo~ z!dostwa. d_o teJ kwestu i_ na-: le. Na program złożyły się pieśni ludowe, re-
dent. M. Fuchsa - Łodz. . kreslil zadrm1a zydowsl<1 i:>1 klasy robotr, czeJ t . . 1 g· raz solowe występy 

KOPEL SAUL, we-z•wainy pm.etr. RZEŻN'I- w chwili obecnej. c: acJe I mono o I o. . 
KIEWICZA J „ skła•da zł 200 i w-zy•wa o.~. 01b.: · skrzypc-0_we'. w ~y_kona~_1u p, p. ~chechterow-
Ch. Mandler.a _ Zło,toria , M. GoJ<l6.Zm1t a - ny, Betr"brusa, De.itla, Fmkelsztema. 

Zło.toria . 
I ni. W .. EINZIGER, we?JWamy przez GOLD­

MANA KSIELA i GI MPLOW S. i L., &kła<la 
z.ł 500 i wzywn olb . o•b.: inrż. D. Weinbratba -
Kraików, M. Fiirbe-ra - Kroków, mgra M. Rie­
gelhaupta - K•r.a.ków , Mukutolllina. - K:rialków, 
dellllt. M. Brarurna - Kraików . 

BIELSKO 

W sali świetlicy Komitetu Żydowskiego od­
był się st:iraniem „lchudu" referat publiczny 
członka Ze>.rządu Głównego Związku · Uczest­
ników Walki Zbrojnej inż. Gi!demana „Dia­
dia Miszy" n. t. „O honor nas,.ego narodu". 

HEINSDORF HENRYKA, skłatda . tl 200 i 
wzywa o>b. otb.: Romę S"Zimnkle r - Wa1łbirzy-ch , 

s roruię R)"baik - wa•łb rzy-ch. oall]u6ię Rygiel- Oałos..,eni·a drobne 
hal\lJpt .:..- Kraików. "" 

SZULDENFRPl SZAUL. we"Zwamy prze"Z 
mgra F. KRYSZTAL, sktada zl 500 i wzywa 
o.b. o.b.: ChaJkę Ble1weiss. B. Betri.ibnisa -
Tair~ów, M. Lauba - Tamów. I. Goil.dberga­
Tamów. 

KATZBACH SALOMON, we'/Jwainy p.raez 

Dr. r.IB:J ALEKSANDER. cho.:-oby uszu, gar­
dła, nosa. Daszyi1skiego Nr. 6, 8 - 10, 4 -6. 
Telefon 101-50 - powrócił. 

mgra F. KRYSZTAŁ, składa zł 500 i W"Zywa Lekarz dentysta 
ob. o.b.: P. Ltsld - Tarnów, Ch. Siedhisik>ie'l'a 
Ta-Tlll'ÓW, P. Glocnera - Tarnów, mgra M. R O 'l }: ]\ ( J1 A J (; JA K lJ B 
K<>~~aŚz~~TER. skła<l a zł 300 1 wz.ywa <Jb . c. b : 

1 
Cf;oroby inmy ustne ; t zębów Zęby szt11r·zne 

A H ik D- · z· 01. 1· "w M Na deil n 1·ela Korony porcelanowe. l.ódi. Zachodh10 41 m. 3. 
. a• a - l.1e r · 1 •• ' • . - 0 . - T' 1 1_7 wa A. Biekera - B1io·lawa, Kel ź.oJ:dob r.ock1- P/ 4< ~ 

Bi-el a.wa. 
WASSERZUG MENASZE, wezwany p wez 

GENISŁA 'w A. skla<ld zł 500 i wzywa ob . oib: 
M. Knwnaiis.ldego - Łódż , Sz. "Zaiwa<lzk.iego-­
Łódż, P. Kużnioe k.iego - Łódź, Ch. 3 Kro n­
!]O.Jda - Łódź, F. Griina - Łódż . 5z. Ordy­
;:i ainsa - Łódź, A. Roz.ena - Łódź Ta1telbau · 
ina - Łódż, mec GoJd -D ębia<ka - J'.,ódź 

-----------------Dr RETCHER - specjalista: weneryC'Zile. skór· 
ne. płciowe lzaburzenia) Południowa 26. godz 
2 - · 1 po Pf'.11.· 

RIJTVNOWANEGO BUCHALTERA poszu kuje 
adm1n1s lrM· jn .. Mostów' ', Zgłoszenia : Łódź Ki· 
J:óskte.g<' 49 tel t15·l6 Qd godz . 9-14, 16-19 

KRONIKA DZIERŻONIOWA 

Kurs go!·seciarski ORT-u prowadzony przez 
wykwalifiKoV1·aną instruktorkę cieszył się 
powodzeniem. Do nauki przystąpił-O 30 osób; 
napływ kandydatek wzrasta. 

ORT wkr 'tce rozpoczyna kurs trykotarsk-0-
pończoszn;czy. Zapisy trwają. 

Wojewódzki oddział TOZ-u przyjmuje kan­
dydatki na 6-miesięczne kursy dla pielęgnia­
rek przy s:i.p~talu TOZ-u w Wałbrzychu. Wa­
runkiem przyjęcia l"..a kurs jest wiek od 18-
30 lat oraz zobowiązanie się do pracy w in­
stytuacjach TOZ-u. Wymagane wykształcenie: 
7 kl. szkoły powszechnej. 

Nauka i internat bezpłatne. 
W ostatnich dniach odbyło się walne zgro­

madzenie czł0nk6w TOZ-u. Po szi:.zegółowym 

sprawo2ld~niu. które złożył przew. TOZ-u 
dr Roth, oraz sprawozdaniu dotyczącym za_ 
kresu lecznictwa, lekarza na.cielnego dra 
Bettera s:prawo"Zda.niu ~asowyro oib . SH-
berii1nga, sekTetail17ld. TOZ~u, wyirari:Olllo vo­
tum ufności Zarządowi. W czasie obszernej 
dyskusji wszyscy zebrani wyrazili pełne uzna 
r.ie tutejszegc społec1Pństwa dla owocnej i su 
mie·nnej -p.racy wsrzystkfob pracowndlków TOZ-u 
w BieBku. 

Kto zna tych przestępców ? 
Prokur;i,.t<(: Sądu Okręgowego w Krakowłe , 

Wydz. VII, wzywa wszystkie osoby wiedzące 
cokolwiek o działalności niżej wymieni-onych 
zbrodniarzy wojennych, oskrrżc.nych o znęca­
nie się, bran.ie udziału w eg-:ekucjach, ekster­
minacji i inne zbrodnicze c~yny nad ludno­
ścią polską. w szczególności iudnością żydow. 
ską w ok1<:?sie od 1941-1944 r . na terenie 
Krakowa, Rabki i Podhala, o podanie pisem. 
nie lub ustnie' Prokuraturze Sądu Okręgowego 
w Krakow:e, ul. Grodzka Nt. 52, II. p. pok. 98 
wszelkich danych . 

1) Dr. Alfred W'!gl. Adolf Seinschke, SS 
Sturmbannfilhrer, dyrektor .n'emieckiej poli­
c:_\i. w Krakowie w latach 1941-1945. 
2) · N. Katzenbergel', SS Hauptsturmfilhrer w 
latach 1941-1943 w Krakowie. 

3) Richard Koblitz, SS Stt.'osflihrer w latach 
1941-1943 w Krakowie, Obersekretar I . Ko­
mendy Policji . 

4) Ewald Nordmann, SS Stabsscharftihrer, 
Oberassistent I. Komendy, dyrektor policji w 
Krakowie w latach 194,1-1944. 

5) N. Klaus!!, SS Scharfi.ih"Cer, Oberass stent _ 
policji 1941-1944 w Krakov.'ie. 

6) Otto Schropp, SS Stabsscharfilh.rer od 
1941-1944 w Krakowie. 

7) Edward Schuhert, SS Obersturmfiihrer. 
inspektor .1i~mieckiej policji kryminalnej od 
1941-1944 w Krakowie. 

8) Josef Gl'abowski, volksdeutsch, członek 

SS w Krakowie. 
9) Alfred Schulz, SS Stabsscharftihrer, se. 

kretarz IV. Komis. policji kryminalnej w 
Krakowie, w latach 1941-1944. 

10) Włlh1 Im Ros11nbaum, SS Obersturm. 
fQhrer, Komendant obozu koncentracyjnego 
w Rabce (morderca 1000-a żydów w Rabce, 
postrach Podhala). 

11) N. Schoff, SS Stabsfiihrer w Rabce. 
12) N. Scbipler, SS Scharfilhr er, Rabka (ak_ 

cje eksterminacyjne ludności żydowskiej w 
}labceJ. , 

13) Alexa.nder W.?'.gl. Ja.roslaw Kocko, Leu\. 
nant SS ukraińskie~ policji w Rabce. 

14) Zenon Jaw-t>rski, StJlbsfeldwebel SS 
ukraińskiej policji w Rabce. 
15) Jurko Wozdulic wzgl. Ozdulic, SS Stabs­
feldwebel ukraińsk'. ej policji w Rabce. 

Przy Domu Kultury Haszomer Hacair w Ło­
dzi , KiH1iskiego 49 czynna je;t codziennie czy­
telnia pism krajowych i zagranicznych (z 

szczególnym uwzględnieniem prasy palestyń­
skiej). Czytelnia otwarta je,•t od godz. 7 do 
IO wiecz. 

Dzieirżoniów. Na "Zebralllil\l c'll!Ollllków. paa:tii 
w DzieriollJio1w.ie oma:wia•no ?:a9aidnien1ie połą­

czenia się nas'Zej pa.11ti i li Poale i-Syjon -Ach­
duot-Awoda w Erce. 

Z referatem programowym wystąpi! tow. 
Sztejnman, który oświetlił ws~echstronn ie tło 
tego zjednoczenia i zaznajomił słuchaczy z 
platformą 'deową ~jednoczonych partii. 

Włocławek Koło Partyjne bierze cz. nny 
udział w akcji na rzecz Keren Haje. 
sad. Łańc1,1ch prai:;owy na rzecz „Mostów" 
zyskuje coraz więcej ofiarodawców. 

Na delegatów de, III Rady Krajowej wy_ 
brani zostali tow. tow. Erenrajch Elza, Lubiń­
ski Ajzyk. 

Złotoria. Koło prowadzi energiczną akcję 

na rzecz KKL, zdobywając I-sze miejsce w 
współzawodnictwie partyjnym w iniesiącu 

styczniu b.r. 
Rozpoczęto akcję na rzecz walczącej Pa-

lestyny. · 
Na inauguracyjnym ~bJ-.aniu zor.ga.nizo wcl­

nym przez Komi.ret Obywa•telski wystąpił to·w 
Sade z Legnicy. Po ~eibraniu prz)"Stąp i<>no d•• 
zbi.órki pieniężnej, która dała 40.000 zł. 

KOMUNIE' AT. 

Komisja wYborcza do III-ciej Rady Krajo­

wej przy łód~kim Kole Party jnym , komuniku. 
je. że w wyniku głosowania odbytego dnia 9 

lutego b.r. delegatami zostali wybrani nastę­
pujący towarzysze: Blumenfeld Karola, Gel­
bart Stefan, Kae Szymon, Epsztajn Szymon 
Goskind Izak, Goldsztajn Icchak, Korysk' 
Lejb. Seg:ał Mordecha j i Brachfeld Zy&munl 

Zastępcy: dr Lubelska F„ J . Fiszrnanówn;i 

€ennl k oqłn'1Pń '101„ •. , „ n te t11 •ho" oo 15 . ~ł t e wyr111 tmln tmnm 150 d I. Oqłnszenl11 wymiarowe fze I mm n,rnknśrl I ~'lp~ltyl w młelsrn orzeznaC'"lOO'f"' aa oglnsienla po zł 
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